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do reformy gospodarczej Premlu WIC>Ch O~•aim& 5\pa4ioll-
11l, kt6nmu 1>0h1d mlnJster •1>raw 
•a11:ranl~y.ch .Jllzef Csynk 11r.zeka
sal 12 bm, sa11ron•n1• 11remlera 
PR.L, ire.n. WoJcteeha .Jaruzel«kiego 
do slote:nda wdzyty w Potsee, ośwlad 
ezył w •rod11 w rMmowlt s dslen· 
ntkarsami. h odbędslt t• pod.rot 
Jencze w elaKU bldaceiro roku. 

Mubarak · 
prezydentem 
i premierem 
Egiptu 

l:clt>Sk1 minister apraw wewn11tr:a
bych podał w •rodę oficJalnle, te w 
referendum 1>uzvde111tklm d«yeh
ezuoWY wlee11rezydent Ei:lptu, Mo
hammmed Hosni Mubarak otrzymał 
13.48 proeenta odda.nych l(losów. 

W referendum wzięło udZlał 81,13 
procent u11r.a wnionych do cloeowa
ma. 

Pracami ect1>sldeJ !lady M1nłlltr6" 
będzie lderoiwał presydent Hosni Mu
barak, Dfikret 1>rl!'Zydenekl teJ tr@
łcl oa:łoszo11Y w łrode w KJlJrze 
stwierdza, łe plerwssym włcł!!PU· 
mlerem będzie Fua4 Mohleddln. 

Przvmano 
Pokoiowa Naurode 
Nobla 1981 
Pdltojową Nagrodę Nobla za rok 

1981 przyznano po raz wtóry urzę
dowi wyaokiego komisarza ONZ 
dis uchodźców z 1ie<b::ibą w Gen~ 
wie. Pierwszy raz urząd ten otrzy
mał ją w roku 1954. 
Urząd wysokiego komisarza ONZ 

dis uchodźców został utworzony 
przez Narody ZjednOC2lO!ne w ro
ku 1951. 
Reguły, jakhni kieruje ał4 Fun

dacja Nobla przewidują, Iż można 

;nagra~~ kilkakrotnie " samą 
organizację. Np. Międzynarodowy 
Czerwony Krzyż otrzymał Pokojo
wą Nagrodę Nobla trzykrotnie: w 
latach 1917, 1945 i 1963. W ciągu 
ostatnich dziesięciu lat nagrodlł łlł 
wyróżniono 0?1(anizacJe dwukrot
nie: w roku 1969 otrzymała ją Mię
dzynarodowa Organizacja Pracy, w 
roku 1977 zaś „ esty Interna-
tional". '° 

Nadanie tytułów honorowych 
a __ _ 

· t4 BM. - W DNIU NAUCZYCIELA - W BELWEDERZE 
ODBYŁA SIĘ UROCZYSTOSC NADANIA 60 SZCZEGÓLNIE 
ZASŁUŻONYM PEDAGOGOM TYTUŁÓW HONOROWYCH 
„ZASŁUŻONY NAUCZYCIEL PRL"• 

Do przybyłych zwr6dł slę prze
wodniczący Rady Państwa, Hen
ryk Jabłoński. Powiedział on m. 
in.: „Tegoroczny Dzień Nauczyciela 
obchodzimy w warunkach kryzy· 
1u, który odbić się musiał na tyciu 

telefoto 

Delegacja „Solidarności" 
z wizytą we Francji 

kat.dej nauczycielskiej rodzi.ny. Po
dobnie jak wszyscy inni obywate
le odczuwają one wszelkie doku
czliwości dnia codziennego, będące 
wynikiem og6lnokrajowych proble
m6w ekonomicznych, dla których 
rozwiązania wciąż jeszcze nie ud11-
ło się zmobilizować wszy~-tkich sił, 
mogących się przyczynić do przeła
mania kryzysu. Doświadczają nau
cz~iele, ~odobnle Jak WSi.YJl.CY, 
1kUtk6W orikU onti:aclł zycla 
politycznego oraz zachwiania się 

(Dalszy oląg Iła sbr. 2) 

Delegacja „Solidarności" z jej 
przewodniczącym Lechem Wałęsą 
przybyła 14 bm. z tygodniową wi
zytą do Francji, zaproszona przez 
wszystkie reprezentatywne centrale 
zwiazkowe tego kraju, a wśród 
nich dwie największe: Powszech
ną Konfe<?erację Pracy (CGT) oraz 
Frar.cu.ską Demokratyczną Konfe
derację Pracy (CFDT). Francuski 
ruch związkowy daleki 1est od Jed
ności. lecz na powitanie Lecha Wa
łęsy na paryskie lotnisko przybyli 
wszyscy czołowi przywódcy zwll\z
kowi. Ambasadę Polski reprezento
wał iei radca. Jan Padlewski. 
Zwracając sie do licznych dzien

n.ikarzy na lotnisku, Lech Wałęsa 
podkreślił tracycyjne więzy przv
ja:!mi łączące Polskę z Francl11. a 
także szczef!;ólny charakter polsko
-francuskich stosunków zwi!łZko
wych. „Mamy dłui? wdziecmości 
wobec francuskie~o ruchu związ--

kowe20, który pomaga nam w trud
nych chwilach przeżyWa.nych orzez 
„Solidarność" i Polskę w ogóle" -
powiedział. Pnybywamy do 
Francji jako delegacja związkowa 
z w_i.zyt4 przyjaźni, by pogłębić 
polsk ' -francuskde stosunki! związ
kowe. przybywamy w momencie, 
kiedy Polska przechodzi trudny 
okres gospoc!arczy i Sl)Ołec2lnY. 
„Solidarność" - oświadczył Lech 
Wałęsa - zrobi wszystko, by wy
dobyć Polskę z kryzysu. realizować 
pro~ porozumienia sJ)Ołecznel'(o 
I starać się o dogłębną reforme 
l'(OSJ)Odarcza. 

Wizyta ma przede wszyslildm 
charakter związkowy. Jej program 
przewiduje rozmowy z kierownic
twami poszczególnych central fran
cuskich I organizowane przez te 
centrale sootkania w za.kładach 
l>l'tCJ'. (PAP) 

'VSPÓLNE POSIEDZENTR KW PZPR 

I WK SD w SKIERNIE\VICACH 

• o e 
W skomplikowanej i napięte} sy

tuacji w wo1ew6dztwie - strajk w 
Żyrardowie, gotowość strajkowa w 
pozostałych miejscowościach -- od
było się wczoraj w Skierniew,.:-ach 
wspólne plenarne J>OSledzenle KW 
PZPR I WK SD. Z t~o wz~lędu 
zdecvdowano sie uzuoelnić orzy
jęty wcześniej temat obrad, kt6· 
rym byłv kierunki l'OzwoJu 1..·ob
nej wvtwórczości, o anallze aktu· 
alnych problemów społeczno.-eospo
darezych woiew6dztwa. 

Pamieci 
obrońców Gdyni 
z okazji 3S f()CZniCY powstauL1 

ludowego Wojska Po1sklei:o. w 
Gdynl-Kolubkaeh dokonano uroczy 
ezystei:o „dsłonlecla obelisku oośwlc
cone11:0 oamlecl tolnleny n Pulku 
Strzelc6w Morskich z okresu walk 
we wrześniu w 1939 rGku na Wv 
brzetu ndaóskim. 

Podczas uroczvstoścl, kt6ra zoru 
l'izował Miejs1<1 Komitet Och•nnv 
Pomo!k6w Walki I Mcczeóstwa w 
Gdynl, nod obeliskiem złotono kw 
ty od snołecz1rllstwa Gdyni. m10 
dzletv ł Marynukt Wojennej \1 i~.1 

- •ee paml~rt b1>hater~kleb toł„i er7\· 
pow:lerzono onlece mlodzlety r.J. 
cemn Plutyczneco w Gdyn.i-Or!o. 
1rłe. łPAP) 

Szezegółowat 1nformacl12 w tej 
właśnie sprawie złożył wojewoda 
skierniewicki - Kazimierz Bor
czyk. Przyczyną niezadowolenia 
ludności - oowie&iał - jest złe 
zaopatrzenie w artykuły spożyw
cze odbiegające od tego, Jakie ma 
ml, lsce w dwóch sąsiednich, wiel
kich aglomeracjach - łódzkiej i 
wąrszawsklej. Od lipca do dziś tyl
ko zalel?łości miesa na pokrycie 
kartek wvnoszą oonad 500 ton. 
Mieszkańcy domagaia się zrówna
nia roz<!zielników (z tym Mmym 
wnioskiem wystąpiłv również wła
dze woiewódzkie do władz central
nych) t zrezvenowania z priorvte
tów dla wiekszvch al?lomeracji 1>1'82: 
zal?warantowanfa dostaw na które 
kartki miałybv pokrycie. 

Wotewoda przedstawił również 
efektv dotvchczas J)Odejmow.l),nych 
przez władze woiew~kie działań, 
malacych na celu złagodzende wy
stel>ulacvch trudności. 

Referat na temat ki~unków t"OIZ· 
woju drobne; wvtwórczoścl w woj 
~kierniPwickim wyl!łosił orzewod
nir-zący · WK SD - Jan Jarota. M. 
in . wskazał na konieczność maksy
malneito wykorzystania mieisco
wvch zasobów surowcowvch, reak
tvwowanla starvch, nleczynnvch 
takładów ' I podiecia t>I?<eZ snół
dzielcz~ć i rzemiosło produkcji 11-
rządzeJ\ dla rolnicl:wa. 

(nalaey o!U na .tir. I) 

H bm· Prezydium Centralnego 
Komitetu Stronnictwa Demokraty
cznego zainaugurowało dyskusję 
nad koncepcją zmian prawa wy
borczego. Zmiana prawa wybor
czego - stwierdzono - powinna 
zmierzać, przy zachowaniu zasa~ 
dy bezpośredniości, r6wności, po
wszechności i tajności, w kierunku 
rozszerzenia zakresu decydowania 
wyborców. Wypracowane przez 
Wydział Ideologii i Badań Społe
cznych CK SD propozycje zmian 
prawa wyborczego powinny być 
przedyskutowane na wszy~tkich 
szczeblach organizacyjnych SD w 
ustalonym wewnęt.rznie terminie. 
Wyniki tej dyskusji będą przedmio
tem obrad CK SD. 

Prezydium CK przenalizowało na 
podstawie uwag nadesłanych z wv· 
jew6dzkich komitet6w SD iałoże
nia do projektu ustawy o radach 
narodowych opracowane przez Ra
dę Państwa oraz wniosło ~z„reg 
uwag i propozycji do tego Proiek
tu. Jednocześnie Prezydium CK 
SD postanowiło zwrócić się do prze 
wodniczącego Rady Pań~twa o zwo
łanie ogólnopolskiej narady prze
wodniczących wojewódzkich rad 
narodowych na temat przyszłej 
ustawy o radach narodowycłl. Osta
teczny ksdałt projektu ustawy zo
stanie poddany dyskusji w później
szym terminie. 

Następnie Prezydium CK przyję
ło propozycje założeń do stano
wiska Stronniotwa Demok?'atyczne
go wobec reformy Frontu Jedności 
Narodu I zobowiązało lnstancie SD 

Okupacja 
· ~,..„ ..... ,,_ 
i 

w Tarnowie 
W Tarnowie trwa nadal okupa

cja budynku należącego do Oc!
działu Doskonalehia Naul.'.zvdeli 
Prowadza la słuchaczki t>omatural
nei?o Studium Wychowania Przed
szkolnego, przyszłe nauczycielki 
które żądaja przyz.Mnla Im częś ·i 
oomieszczeń, ·co ooprawiłoby tl'UdnP 
warunki nauczania w Ich szkole 
Dzień Nauczyciela w Tarnowie zo
stał więc zald6oon.y przykr-nn in
cydentem. Wszdk!e oróbv media
cji ze strony władz I :łPołeczeil~ 
stwa jak c:!otl\d iiie od.niosły skut
m, (PAP) 

W Warszawie odbyła l\llę pierwsza narada przewOOni.czących 
zespoł6w d/s reformy gospodarczej ze 100 przedsiębiorstw -
konsultant6w. Zgodnie z dyspozycją prezesa Rady M!n~Str6w 
wyłoniono tę grupę, która uczestr.iczyć będzie bezpośrednio 
w przygotowa.niach I waażandu reformy. Chodzi o ścisły zwią

zek - s pominięciem zbędnych ogniw pośrednich między 

twórca.mi założeń reformy, a iel przyszłym! realizatorami w 
praktyce, a także - o wygranie czasu. W kor.sultacji z przed
aiębiorstwami dąży l!lię także do stworzenia wsp61nego systemu 
r®wiązafl konkretyzujących gotowe iuż - I zaaprobowane 
przez IX Zjazd PZPR - założenia reformy gospodarczej. Pel
nom0CJ1ik rz11du r!/s reformy gospodarczej, mir.ister Władysław 
Baka zapOZl!lał zebranych z kalendarzem dalszych prac nad 
przygotawannem reformy. (PAP) 

w 
Stan napięcia 

wielu regionach kraju 
Obradował 

W środę w kraju - w niektó
rych regionach utrzymywało iię 
napięcie społeczne, w innych od
stąpiono od akcji strajkowych. 
Przyczyny niepokojów są zróżnico
wane. Na czoło jednak wybija się 
zaniepokojenie pogarszającym się 
zaopatrzeniem rynku w artykuły 
spożywcze, zwłaszcza mięso i je
go przetwory. Na różnych szcze
blach prowadzone są rozmowy ma• 
jące na celu złagodzenie i prze
ciwdziałanie występującym trudnoś 
ci om. 

miesiącach. Sprawy te były tema
tem spotkania władz województwa 
z Zarządem Regionalnym ,,Solidar
ności" z udziałem przedstawicieli 
17 dużych zakładów przemysło
wych. Postulowano m. in. zwJ.ęk
szenie przydziałów paszy dla ho
dowc6w trzody I bydła, co mo
głoby przyczynić się do poprawy 
skupu. 

Nadal trwają strajki we wszy
stkich ważniej~zych zakładach prze 
mysłowych Żyrardowa, jako pro
test przeciwko pogarszaiacemu się 

(Da!Slzy ciąg na str. 2) 

W UrzędzJie Rady Ministrów o
bradował na kolejnym posiedzeniu 
sztab rolny. W czasie obrad, któ
rym przewodniczył wicepremier 
Roma.n Malinowski, omawiane by
ły problemy związane z przebie
giem jesiennych prac polowych 
oraz skupem i zagospodarowaniem 
produktów rolnych. Oceniono rea
lizację postanowień podjętych na 
poprzednich posiedzeniach sztabu. 
a crotyczących m. in. tworzenia 
niezbędnych warunk6w dla spraw
nego wykonania zadań w rolnic
twie i ~ospodarce żywnościowej 
oraz w zaopatrzeniu rynku. (PAP) Zgodnie z wcześniejszymi zapo

wiedziami w ok. 50 zakładach •ro
maJ.'Zowa Mazowieckiego zakończył 
się 24-godzinny strajk. Uchwała Za 
rządu Regionalnego NSZZ „Solidar
ność" woj. piotrkowskiego dotyczą
ca akcji protestacyjnej stwierdza 
jednak, że w przypadku braku po
prawy w zaopatrzeniu ry-nku żyw
nościowego, 20 bm. w całym woje
wództwie zostanie podjęty strajk 
okupacyjny. 

Listv i oświadczenia 
komisii w • sprawie mieszane i 

Rano 14 bm. w Tomaszowie Maz. 
miały rozpocząć się rozmowy gru
py !1egocjacyjnej NSZZ „So!idar
noś~ z komisją rządową, której 
przewodniczył doradca ministra 
handlu wewnętrznego I usłul! -
Jerzy Indyk a nie jak postulowała 
„Solidarność" - sam minilter. 
Przedstawione przez komisję peł
nomocnictwa uznano za niewystar
czające i w związku z tym roz
mowy zostały przerwane. Jednak 
komisja pod przewodnictwem do
radcy ministra pozostaje na terenie 
województwa wypracowując wnio
ski zmierzające do poprawy sy
tuacji. 

Sytuacja na rynku wewnętrz1\.vm 
jest przyczyną nerw.:>wej •tmosfe-

• równlc.'i wr.1ia~ach W(),l. Si.et dz
kie~o Ocellfa E:ię, iż do tej pory 
nif' 1.reallzowano około 180 tys. 
kartek wydanych w ostatnich 3 

do przedy!:kutowanla tyc"- założeń 
orzed posiedzeniem plenarnym CK. 

Prezydium CK przyjęło też plan 
pracy Stronnictwa po IV Plenum 
CK SD. 

(PAP) 

2 mln analfabetólv 
we Włoszech 
Wydział ds, Szkolnictwa Podstawo

wego Ministerstwa Oświaty Wlorh 
oznajmił. ie obecnie w kraju jest 
prawie 2 mln analfabet6w I około 11 
mln półanalfabetów. 
Najwlęce,I anatfahetów ł pólanalfa

het6w spotvka si' w południowych 
rejonarb Wioch. 

Prof. Stefania 

Rzecznik prasowy rządu infor
muje, że już po opublikowaniu w 
prasie w dniu 14 października br. 
listu Komitetu Rady Ministrów 
d.s. Związk6w Zawodowych ~kiero-
wanego do wszystkich central 
związkowych oraz pisma KK 
NSZZ „Solidarność" podpisanego 
przez przewodniczącego l(rupy ne· 
i?ocjacyjnej Grzegorza Palkę, do 
Komitetu Rady Mini.drów w tym
że dniu 14 października wpł"n~l:v 
do Urzędu Rady Mlnistr6w pisma 
i oświadczenia. 

Rządową Inicjatywę stworT.enla 
komisji mieszanej grupującej orzed
stawiciell rządu · całego ruchu 
zwiazkowegq dla ustalenia w;;pól
nych poczyrlań w sprawacn nal
ważniejszych dla cele~o społe„i:eń
stwa - poprawy zaopatrzenia kd· 
ności, polityki cen i rekompensat. 
reglamentacji zakupów, polepi:zenia 
skupu zaakceptowały: 

Komisja Porozumiewawcza 
Branżowych Związków 

Zawodowych 
Konfederacja Autonomicznych 
Związków ZawodowYch 

Biuro Krajowe 
NSZZ Indywidualnego Rzemiosła 

_ „Solidarność" 
Centralny• Związek Kółek 
i Organizacji Rolniczych 

NSZZ Rolnik6w Indywidualny.:h 
Rada Konsultacvioa Związk6w 

Zawodowych Pracowników 
Użyteczności Społecznej PRL 

Fcdera,~ja Związku Nauczy::tel•twa 
I;'olskiego - Oświata I Nauka 

Z NSZZ „Solidarność" nadeszły 
dwa pisma, pierwsze odrzucające 
propozycję rządową w imieniu 
grupy negocJacyjne.i nadpisane 
przez Grzegorza Palkę i dru!"ie 
też zawierające stanowit:ko nega
tywne, ale o odmiennej treści wv
stosowane w imieniu Prezydium 
KK, oodpisane przez M. Krupiń
skiego. Oto Ich treść. 

Grupa Ne1?ocjacyjna NSZZ 
• ,Solldarność" 

Sk·warczyńską 
ł V 

118 
WCZORAJ ODBYŁA SIĘ UROCZYSTOSC NADANIA GODNOSCI 

DOKTORA HONORIS CAUSA UNIWERSYTETU ŁÓDZKIEGO UCZO· 
NEJ MIĘDZYNARODOWEJ SŁAWY - PROF, STEFANIT SKWAR
CZYNSKIEJ. 

N/'t..: moment wręezenla aktu doktora h001oris causa UL. 

Prof. dr Jiab. s. Skwarczyńska, 
członek rzeczywisty PAN, emer:vto
wany profesor zwyczajny UŁ -
światowy autorytet w dziedzinie 
teorii i historii literatury oraz 
teorii dramatu i teatru - zwlĄ
zana była z naszym miastem pra
CI\ naukOWlł, dydaktyczną i wycho
wawcq jui od Jał trzydziestych. 

Fot.: A, Wacb 

Na.jpierw pracą w szkolnlctwj.e śre
dnim, potem w Wolnej Wszechni
cy Polskiej. Po li wojnie świato
wej związała się na stałe z nowo 
powstałym UŁ, wsp6łtwor7.ą~ ie11:0 
nowoczemią strukturę naukową. 
Tworzy pierwszą w kraju Katedrę 
Teorii Literatury, kieruje nią, p.o-

(Dalsq aląf na .tr. 3) 

Propozycja rozmów z dnia '3 paź
dziernika 1981 r. nie jest odr.>-.iw'.e

(Da.lszy ciąg na str. 4) 

Choroba 
Schmidta 

Kanclerz Republiki ll'ederalnej 
'Siemiec, Helmut Schmidt poddany 
został we wtorek operacjl w~zcze
n!enia stymulatora serca. 

Llczacy 62 lata Schmidt poddany 
został operac.ti w szpitalu wojsk;>
wym w Koblencji Operach zakoó
rzyla ~~ pp!ttvm "''kcrsem. 

Zdan em 11,kariv 11yla ona nieod
zowna. Badania wvkazalv how1Pm 
wvs!cJ}()waMie zaklórefl w rytmlri. 
nej pracv serca. 

Kanclen Schmidt czuje się l>" 
ooerac.U dobru. Jeśli tylko nie z;i.j. 
da jakieś nleprzewidzlan• ok-0licrno
śei. bedzie on mógł jut w nrzv
szlym tygodniu roznocząć nW1rma1ne 
wykonywanie obowi:uków, 

DZIER 
KIESIE 

W 288 d .niu toku ~łonce 
wzeszło o godz. 6, zajdzie iaś 
o godz. 16.!2, 

Jadwiga, Teresa. 

w dniu dzisiejszym dla Łodzi 
przei'11iduje nastepuj:\cą pogo
dę: zachmurzenie duże z 
większymi przejaśnieniami . 
Okresami opady de~zczu, mo
żliwy grad. Temp, maks. w 
dzień 8 st. C. Wiatr umiar
kowany południowo-zachodni . 
Ciśnienie o godz. 19 wyno

siło 986,9 hPa (H0,2 mm). 

I846 - Ur, M. Gierymski, 
malarz. 

1944 - Ukazało się „Życic 
Warszawy". 

1901 - Zm, M. Nencki, le
karz fhjolog. 

1856 - Ur, O. Wilde, pi
sarz angielski. 

Czymże jest komedia 
prawdy, bez złośliwości? 

bez 

' 



NAJ\V AŻNIEJSZE 

GOSPODARKI KHAJli 
-----·~..,.,. ... ._. ..... ._,... ____________ „ 

Wywiad J. O~dowskiego dla TVP 
Najważniejsze probkm1y goipodiir· "hycb, te kredytowanie Polski, to 

ki kra.ju: polityka cen i system re• nie wyrzucanie pieniędzy w bioto -
kompen•at, dziaJalność operacyjn•go Jest pobudzenie do iycla -pr:semy•lu 
sztabu antykryzysowego I rządu w surowcowego, w tym swłaszcza 
pokonywaniu trudności z Jakimi bo· zwlęk!'Zenle wydobycia węgla 1 mie· 
rylcamy się na co dui6 - oto pod• dz1. Jeśli 8padają wskatnikl naszej 
stawowe tematy telewizyjnego wy· produkcji w przemysłach wydobyw• 
wiadu wlcepremiera Janusza Obo· czym I pnetwórczym, jeśli · 1pad1 
dowskiego, emitowanego w środę w skup, obni~a 1lę 4och6d narodowy, 
d?.!enniku telewizyjnym, Główne tP· to nasi partnerzy tracił do nas za• 
:ay wypowiedzi wicepremiera: ufanie. Jtonleczny jest W11ro~t f'kS· 

- Podstawowa f\!nkcj11 szLabu Ja1t 11ortu, Przy11omnlJmy, te za miiion 
łauodzcnle skutk6w kryzysu na wszy. ~n węgla moten1y otrzymać 80 mln 
stkich płaszczyznach najwat1>leJszych dolarów, które mo!na przeznaczyć 
dla życia na zej spolecznolicl, Jest io t'hoćby na potrzeby górnictwa, 
zad:i.ni• trudne. szt.ni> nie zwalczy - Szansę na wyjście kraju z kry
kryzy•u w l'olsce, uczyn.ić to m1Jie zysu upatruję w szi•bkim pormu• 
cale społeczeństwo. mieniu sie wazyst~lch zdrow}•ch sil 

- Za poliWkę cen odpowiada w naszego spolecze1lstwa. Jest to r6w· 
petn1•.l mierze rząd, uwzględniający nlet s;.rawa 7.aufanla do rządu, do 
w tym względzie opinię sztabu antr· władzy ludowej, 1 (PAP) 
kryz}•sowego. W znacznym stop•uu 

Plenarne pusiedzenia 
instancii woiewód~kich PZPR 
w Warszawie i Gdansku 

14 bm. w •tolley kootynuowa.ne by 
ły obrady ro1'1>oc:i:ęte110 dzień wcze~· 
nie.1 plenarneso posiedzenia Kom1t•· 
tu Warszawalcle-r;o PZPR. Tematem 
obrad. !<t6rym pnewodniczył I se· 
kretarz KW PZPR Stanl~ław Kocin. 
lek była ocena aktualnej a:vtuacJI 
społecznl)·polltycnej I zada~ dla or· 
e;anlzacjl part:v.Jnej. 

Uczestnicy dyskusji w krytyt"&-
nych sformułowa.nlach. lecz wystę. 
puJac z autentyczna troska o losv 
zal!(rotone110 państwa I partii, wv· 
rdali 01>łnlr doma,11a.1ace sie pod· 
.1tda bardżlej ~kutecznych nit do 
tej pory d?.iałafl, pełniejszego zaan• 
~dowanla si~ partii w walkę ld••l· 
logiczną. Aby "llrztzwyciętyć kryzv~ 

partia mual odzyska6 zaufanie 100· 
łerzeństw1, napełnić wiar• w lkU· 
teczność t słuszność działania swo• 
łeb człon·ków. Nasza działalność mu. 
si wyprzedzać działania przech~;nlk3 
we wuystkleh dziedzinach tycia D"· 
litycznego i 11ospodarezego - l)Ow;e. 
dział jeden z dyskutantów. 
Większość uczestników 11lenum pod 

kreślała, te „solldarnoś(i" torpedu
je wszelkie posunięcia ma.lace na 
celu wyprowadzenie kraju s kryzy. 
su 11011t0darcze11to. a wii:c - Jall 
powiedział jeden z nich - konłecz· 
ne jest w nterwnym rzedZlle roz. 
wiązanie spraw politycznych a pół· 
niej t;O•Podarczych - choć lepieJ 
byłoby dzlała(i odwrotnie. 

:;;a polityk~ t~ odpowiadają także or· 
gauizacje gospodp rcze. Tak jest np. 
w pnemyśle terenowym I usługach, 
sektorach, w kt6rych obowiązuje Jui 
nowy system finansowo·ekonomiczny. 
Od 1 stycznia 1982 r. na dułych ob· 
szaraclt dzlalalno~cl g<1s11odarcze.i sa 
ceuy będzie odpowiada! producent. 
Rząd podejmle środki zapewnia.lące 
kontrolę nad renami niektórych p ·id· 
stawowyclt asortymentów towarów, 
decytluJacych o rynku, by ceny n!P 
rosly zbyt .i:-waltownie I by 4zlalać 
na. µrzed<lęblorstwa w kierunku ob· 
.nii.anla 1<.oszt6w ,wytwarzani&. Ale 
juź nie rz;p,d będzie odpowiadał za 
calo~ć pclitykl cenowej. 

Nadanie tyt ulów honorowych 
Uczestnicy pleiwm 11owzlęll uchw:i 

le. w której stwierdzaJa m. tn.. b 
bezpołrednla przyczyną narutaJą· 
cycb napięć Jest wYJatk()Wo cięika 
sytuacja 11osPodarcza oraz konfr•>n· 
t1cyJne działania ek&fremalt1e11to 
nurtu „Solidarności". Komitet War· 
sza wski potwierdza, te jedyn-a sza n. 
sa zahamowania I odwr6cenia nie
korzystnych tendencji jest koni'!· 
kwentna realizacja Unii progrant<l• 
we.I IX Zjazdu. dialog-u I porozumie· 
nla partii, nie z wr<igaml socjal\7.• 
mu. lecz z w!'zystkimi postenowY· 

..,. Jeśli chodzi o rekompensaty to 
111ówimy - t~k, w odniesieniu do 
najbardziej ublJgiclt, do tych, lit6· 
rych lrzeha chronić z punktu wl· 
dzenia socjalnego, ale nie generalnie 
dla wn:ystkich. W przeciwnym wy• 
padku nie zlikwidujemy nawisu in· 
flacyjnego. Konieczne ,,est otywle· 
nie niekt6r)"ch se'.<torów :l:ycia gospo· 
darczego, pr21y jednocwesnych zabie· 
gach cenowych. 

- „Być albo nte być" caleJ naszej 
gospodarki i społeczeństwa to pro· 
blem węgla, a tym samym zapewnle-
nte dostaw energii elektrycznej. Ka
zu itd • .Jeśli nie b~dzłe dostatecznej 
ilości w~gla w JV kwartale br. mo· 
ie runąć wiele galezi naszeJ gospo• 
darki. Obecny bilans węgla to nie• 
atety, zaledwie 161,5 mln ton. Rząd 
uczyulł wiele dla górnik6w I prH· 
nie robić to nadal, Tymczsaem sy· 
stem dodatkowych zachęt flnanso· 
wych dla górników pracuj;p,cych w 
wolne soboty jest bojkotowany, W 
rezultacie wielu g6rnik6w nie przy· 
stępuje do pracy. Ratowałyny nas 
obecnie choć 3 mln ton tego cenne· 
go surowca, wyclobyteęo do końca 
br. w wolne Silboty; jest to mo~llwe. 

(Dokończenie ze ~tr. 1) 
odbicia wszystkich kierunków, od· 
łamów 1 odcieni opinii publicznej, 
jakie mamy obecnie w naszym 
kraj.u. 

Dziś uwaga świata pedagogi;:%· 
nego skupia się przede wm;ystkim 
wokół Karty Nauczvciela, nadto 
naur.zyciele akademiccy czekają na 
ustawę o szkolnictwie wyżs:zym. I 
nieiależnie od tego c:.y i o co je
szcze toczyć się będą spory w koń 
cowych fazach prac nad tyrt\i usta
wami - jest bezsporne, :l:e ą one 
wyrazem dokonujących się prze()· 
brażeń, ujmowanych wf:t)ólnym 
mianem. odnowy. Niezależnie też 
od takiego czy innego sformułowa· 
nia skierowanej już do Sejmu 
Karty Nauczyciela istotna jest 
przede wszystkim jej wymowa 
ogólna: podniesienie pozycji zaw~ 
du nauczycielskiego, U1.nanie szc7.e• 
ęólnego znaczenia pracy pedagogi· 
cznej. 

Nauczyciel, powiedział na zakod
czenie H. Jabłoński, to nie tylko 
zawód jeden z wielu, to takte po. 
wołanie. Ono dopiero pozwala 
osiągać mi;ttr:zostwo zawodowe. 
Tych zał, Aio to , mistrzostwo osiąg• 
nęli, obdarzamy tytułem Zasłuż„. 
nego Nauczyciela PRL. 

Takich dziś tu zebraliśmy. Gratu
luję wam, koleżanki ! koledzy, te· 
go wielkiego wyróżnienia". 

Aktu dekoracji odznakami tytułu 
„Zasłużony Nauczyciel PRL" iiraz 
wręczenia związanych z nim· dy· 
plomów dokonali: f)?'Zewodnicząey 
Rady Państwa Henryk Jabłoński, 
prezes Rady MiniBtrów Wojciech 
Jaruzelski, prezes NK ZSL 'Stefan 
Ignar i przewodniczący CK SD 
Edward Kowalczyk •. 

CZYK (emeryt) ze Zduiiskiej Woli, 
woj. f;ieradzkie i ANNA URBA
NIAK (emerytka) z Poradni Wy• 
chowawczo-Zawodowej w Kołu 1%· 
kach, woj. piotrkowskie. 

W uroczystości uczestniczyli: mar
szałek Sejmu Stanisław Gucwa, 
·członek Biura Politycznego, sekre
tarz KC PZPR Hieronim Kubiak, 
członkowie Rady Państwa, przed· 
stawiciele ·wydziału Nauki i Oświa· 
ty KC PZPR. 

Odznaczonym złożyli też grntula· 
cje ministrowie: oświaty i wycho· 
wania Bolesław Faron oraz nauki, 
szkolnictwa wyższego i techniki Je
rzy Nawrocki. 

Nie przybyli zaprot'Zeni na tę 
uroczystość przedstawiciele nauczy
cielskich związków zawodowych: 
ZNP - Oświata, ZNP - Nauka i 
Sekcji Oświaty i Wychowania 
NSZZ „Solidarność". • * • 

Tegoroczny Dzie:6. Nauczyciela 
upłynął w szczei:ólnej atmosferze. 
W, czasie skromnych uroczystOści 
w azkołach nauczycielom wrę.::-..ono 
Wil\Unkl kwiatów. Były też naj· 
milsze sercu pedagogów słowa ;>O· 
dzięki od uczniów i ich rodziców. 
Nad wczoraj&'Zym świętem zaciąży. 
ła sprawa przebiegu prac nad 
Karta Nauczyciela i rządowy~h 
zmian w projekcie tego dokumen· 
tu. dobiegających od postul:i.tów 
środowiska. 

Wielu pedagogów, dołączając się 
do protestu zawartęgo w uchwale 
plenum ZG ZNP „Oświata", w<rtrzy 
mało się od udziału w obch:idach 
1 uroczystościach, organizowanych 
przez władze z okazji Dnia Nau· 
czyciela. 
Równocześnie jednak Federacja 

mi siłami spoleczt1yml. W obllcz11 
za11roteń soc.1alfstycznej ojczyzny 
warunkiem autorytetu I wlar~1god· 
no~ei władzy - stwderd'La' dald 
m. in. nch1nła - Jest sta·nowczoś6 
w oostel)Owaniu tderownlczyclt n· 
śr0iłk6w, e.e:zel<wowanle kon~tyłu~yj. 
nel!ro porzadku praw·nego, 

W e>bradach uczestniczyli c:r.lonko· 
wie Biura Po11tycznego1 sekretan 
KC PZPR - Kazimierz Barc!kow· 
ski i Albin Siwak oraz zastępi:" 
członka Biura l'Ollty.czneg-o - .Ian 
Glowczy3t, 

• • • 
l'lenum w Gda6sk11 11rzyJęło n· 

zolucję okreśłajaca stanowisko wa· 
Jew6dzklej or11:&ulzacjl partyJueJ 
wobec obecnej sytuacJl w kra1u. 
Stwierdzono, !e cele ja·kie IX Zjazd 
postawi! przed partia nie •a teaJl· 
zowail.f! w stopniu zadow&la.lacym 1 
sytuacja llOlltyozna I aospodarcza 
kraju r-0zwija •lę w niebezpiecznym 
kierunku. .Podkreślając wag-ę u trzy. 
mania linii porozumienia stwlerdzo. 
no. te wszy&tko co w ni:& 11:od:z:i 
Jest sprzeczne 1 naJżywotnleJszym 
intuesem naMdll, z polska rac.ia 
stanu. Formuła porozumienia lll&~O· 
dowego staje się w tych warunkaeh 
do·ktryną porozumienia narodnwei;o. 
Oreżem partii w walce o s0>ejalizm 
Jest siła arl(wnentu, a nie ar11:ument 
siły. Niezbęd.ne je&t od'budowarue na 
nowych pod5tawach fronltu porozu. 
mienia patrlotyczne11:0, otwarte110 
dla wszystkich. którzy nie sa prze· 
ciwko socjalizmowi. dla wszystkicll. 
którzy troszczą sle o Polskl). Wyra• 
żono poparcie dla oświadczenia Blu· 
ra Politycznego. .tako niosą.eego kon· 
kretn:& oferte takle-eo fro.ntu. 

Spotkanie M. Rakowskiego 
w Hucie im. Lenina 

1ł bm. w Krakowskim Kombhw .• 
eie Metalur1lcznym Im. Lenina fld· 
było ale spotkanie aktywu partyjne. 
SO aaJwltksze.I w kraJu •·tY•lfJCZnflj 
oritanizacJI fabrycznej krakowskiej 
huty I Innych dzielnic &rakowa z 
wlce1>remlerem Mlecsyaławem Jl'. 
Rakowskim. 

ZableraJae ldoa w e1ule •Potka· 
nta Wllcepremier M. 1takow9kl pod· 
kreślił m. In-. te sprawa podstawo 
wa dla nasze.I 1:0111odarkl !est zwięk 
szenie wydob:vcla wett11. W chwlll 
obeeneJ nlezeco nie ułatwia akcJP 
protestacyjne. Zwrócił uwa11e. Ił !llly 
wyjś~ " kryzyrn potnebne Jest 
111·spólne działanie - społeczeństw~ 
I władzy. M6Wil\t o !ytuae.11 1oolecz· 
no·polityrzneJ wlce11remler stwir„ 
<Jzłl. iż linia 11oroz11mienia 11ozo~ta.le 
w mńt'" Ale nie Jest to linłn onro. 
zumien.ta '.li przeciwnikami ~oc.laliz 
mu. Znamiennym dh tonu dvslrnsJl 
w eu.sie spotkania był glos delei:a· 
t.i:. na IX ZJ:izd PZPR .Jana Koprnw· 

Problemy 

sklei(~. który postulował bY li poJI. 
tyczuuo słownika w naszym k.raj11 
raz na zawsze wykrdlić słowo kol'l· 
frontacJa. Chcemy zdecydowanta 
dodał - a to wcale n'ie jest rówtto· 
znaczne z konfrontacją. 

Mocne państwo. to m. In. władza, 
kt6reJ dobre zarzadzenia realizować! 
będzie społeczeństwo. ałe do wlad•:Y 
tej trzeba mleć zaufanie - stwłl!r• 
dził z kolei Stanisław Wiśniewski 
z walcowni 7:lmnej w lłuele Im. Lt· 
nfna. 
Były teł a:t<>sy wskazujace aa 

kon!eczrwość bardziej stanowuegtt 
przeclwstuv!ania sie wroltie.1 pro· 
pae:a11,dzle. zdar:z:ajacym Ile wy1t11• 
oienlom antyradzieckim. 
PodkTeślano również notrzebe ł:l· 

du I s11oko.lu wewnetrznego stwle!• 
dzaJac m. in.. te wskutek konflilr· 
tów najbardzie.1 cierpią robotnicy. 
rstnlele dziś - stwierdzano - szczf.• 
i.:ólna ootrzeba uczciwej. rzetelne) 
1>racv. konsekwentnej realizacji oro
e:ramu IX Zjazdu partii. 

chemików 
Wyjaśnienie rzecznika prasowego resortu cltemii 
W niektórych zakładach przemy. 

słu chemicznego od paru dni, rów· 
niei 14 bm„ oglQSZono strajki O· 
strzegawcze i inne formy protestu 
związane głównie z żąc!aniami płat
nych urlopów dodatkowych oraz 
objęcia określonych :zawodów r>tty· 
wilejami I kategorii zatrudnierua. 

Jak wyjaśnia rzecznik prasowy 
ministra przemysłu chemiczne1io i 
lekkiei:o realizacja tych J)OStulatów 
iest daleko zaawansowana i Prze· 
biega w porozumieniu ze wszvst· 
kimi zainteresowanymi 1:wiĄzkami 
zawodowymi. W ich imieniu craz 
z udziałem właściwych resortów 
działa specjalnie powoła.na w t.Yl11 
celu wsoolna komisja mieszana. 

Jencze orzed strajkami ostrze· 
gawczyml, 12 bm. - Rada Mini· 
str6w podjęła uchwale przyznaia· 
C4 urlopy c!<ldatkowe pracownikom 
zatrudnionym w warunkach sicze· 
g6lnie sz.kodliwych i uci~żl!wych 
w niektórych zakładach 1 oddzia· 
łach produkcyjnych w przemyśle 
chemdcznym. Dotyczy to przedsię· 
biorstw kopalnictwa surowc6w 

chemic2nych, przemysłu nawozów 
mineralnych oraz przemysłu n~e
organicznei;:-0. 

Jest to I etap realizacji zgłoszo· 
nych w tym zakresie pamulat&w. 
Proiekt rozporządzenia regulujący 
zasady przyznawania płatnych Ul'· 
lopów d<ldatkowych w innych 
branżach przem.vsłu chemicznego 
został już opracowany i jest obec
nie uzgac!niany ze wszystkim! 
zwi11zkami zawodowymi d:tialający· 
mi w przemyśle chemicznym 6rnz 
zainteresowanymi resortami. 

Zaawansowane są także l)race 
nad aktem norm.atY,Wnym określa· 
iacym zawody. które w orzemysle 
chemicznych objęte zostaną I ka
teJ?oria zatrudnienia: Projekt roz
oorządzenia Radv Ministrów w tej 
sprawie znaiduje się w końMweJ 
fazie uzgodnień i można oc·z-?kh.v:;ć, 
że prze1>is:v te wejdą w ~·~e ~e
szeze w br. PrzewiduJ4 one, te 
prz:ywilejamł t kategorii :i:atrucmfo
nia obiętych wstanie w przemyśle 
chemicznym ok. 200 tys. 1>racow„1-
k6w. (PAP) 

Audiencia ·generalna papieża 
przed trzecia rocznica pontvfikatu 

1ł pał.dzlernilta 1911 r. X.aro! WoJ· 1 tra w Reymte, aby udziellć! zgroma
ty!a, po raz pierwszy Jalro papld dzonym tłumom wiernych swego a• 
.Jan Paweł U, pojawił 1lę na cen• postolskiego błogosławieństwa. W 
łralnym balkonie bazyliki łw. Pio· związku s przypadając• w tym ty• 

ir;odnlu trzecią rocznicą Jego ponw

- Rząd opracował I 11r6buJe reali· 
7:ować p'rogram wy.iścia z kryt;ysu i 
ustabilizowania gospodarki. Wnl6al 
do Sejmu. U<'b.watone przez pa.rla· 
ment, ustawy o przedsiębiorstwie 
l samor:xadzie pracowniczym.. Przy
got(lwuje reformę gos1>odarez11. Rz.ad 
-podjl\ł wiele decyz'I o cbarakterae 
strategicznym. Uczyniono td ,,.lele 
w dziedzinie gl)c,lal"llf'J. w lłułble 
zdrowia. Rząd mote jł-dnak to'l!drll!· 
lit - je~ll clloi'11:ł o efekty pr„duk· 
cl! - tylko tyle Ile WY!'todukow•ło 
spole<'zeJ\d wo, 
Piszą często do mnie o oclp(lwfed· 

nie przydzialy wegla I mięsa. W ieJ 
sprawie na'ietatoby t'acuj apetowa.ć 
bezpośrednio do górników, Z kolei 
jeśli nle mo:iemy zachęcić nau;ych 
rolulków indywidualnych do sprze• 
daźy Ich produktów, to tylko dlate· 
go, te pękła więt ekonomiczna mi~· 
dzy wsią a miastem. Rolnicy sa te 
produkty muuą otrzymywać realne, 
potnebne towary, a ni" tylko ban· 
knoty NBP. 

Wśród odznaczonych znale:!:!\ 1ię 
m. In.: ROMAN KORZYBSKI 
dyrektor Medyc:z:nei:o Studium Za· 
v.'odowego nr 2 w Łodzi, STAN!· 
Sl,.AW KURAS - (emeryt), insp. 
sżkoiny w Bn:ezinach, woj. skler
nil!wlck,ie. STAN!SŁAW' PIEKAR-

Związków Nauczycielstwa Pol.>k;e. 
!!O „Oświata" i „Nauka", odpowia
dając na apel skierowany do wśzy· 
stkilJh central związkowych, póin· 
formowała wicepremiera M. F. Ra· 
kowskiego o gotowości pod~ęcia 
rozm6w kon~ltacyjnych z rządem. 

Politeehnika tódzka 
fikatu uczestnicy audiencji 1eneral• 
neJ, która odbyła się w 9roll• na 
placu przed baiyllką św. l'illtta po· 
witali papleb llc-„mymi transparent&· 
nli Grupy piclgnyn1ów z r6t:nych 
kr:zjów łwta• µrey v\J' z fla~ami. 
Szczeg6tnle wielP hYl<l fla!{ włoskich 
I polskich. Sprawozdawca Rallla wa
tykańskiego, pnypomlna.iąc, te prnd 
trzema laty .Jan Paweł Il przyjął na 
siebie trudy pontyfikatu, podkreSlił, 
lt. „były to trzy lata bardzo tnten· 
sywne t trudne zarówno dla władzy 
papieskiej, jak l dla iw1ata''. 

Prof. Stef ani a Skwarczyńska w Dniu l\laueźyciela 

Mamy do czynienia ze świadomym 
boJkotowanicm decyzji rządowych w 
wielu dziedzinach. Ktoś kied}'h po· 
wiedział, te jeśli będ~i~ .,Sol!dąr· 
nośC" wiejska to będziemy .ledli 
pszenne bnłeczki z szynka. A teraz 
nawołuje się chlopów do niepłacenia 
podlltk6w, albo do nieodstawiania 
mięsa na punkty slrnpu. 

- Warunkiem zapewnienia naszych 
wlerzyclell, zar6wno w kra.lach ka· 
pltałistycznych jak I socjalistyc7,.. 

(Dokończenie ze str. 1) 

tem powstałym s niej Instytu· 
tein Teorii Literatury, Teatru i 
Filmu. Wraz. z Leonem Schillerem 
jest też współtwórczynią podstaw 
działalności naukowej PWSFTviT. 

Obok publikacji wielu wybitnych 
prac - będących dziś w kanonie 
podstawowych badań w dyscYl)li· 
nach naukowych, którymi się ul· 
mowała - znajduje taku energię 
na redagowanie 1 organizowanie ta
kich cier..Ąeych się międzynarodową 

• • 

naukową sławą periodyków, jak: 
„Prace Polonistyczne" czy też „Za· 
e:adnienia Rodzajów Literacki~n". 
Jest członkiem wielu międzynar:i· 
dowych towarzyt<tw naukowych. 
Przez szereg lat piastowała wys..>
kie stanowiska w światowej Ra· 
dzie Pokoju, jest członkinią Ogól· 
nopolskiego Komitetu FJN. Wy· 
kształciła i wychowała setki ab3ol· 
Wentów UŁ, z których wielu pra· 
cuje w stopniach samodzielnych 
pr,acowników nauki na uczelniach 
całego kraju. 

Stan nap1ęe1a 
Aktu nadania doktoratu h. e. Urd

wersytetu Uxizkiego prof. S. 
Skwarczyńskiej dokonał rektor UŁ 
prof. dr Jerzy Wróblewf:ki w obec· 
ności Senatu Ul., przedstawicieli 
władz administracyjnych woje
wroztwa, ludzi nauki, przed~tawi· 
cieli środowitk twórczych i stu· 

Kameralny charakter miała urc
czystość przygotowana z okazJi 
Dnia Nauczyciela na Politechm~e 
Łódzkiej. Przytaczając łacińską 
maksymę ,,salus rei publicae su· 
pretna lex" rektor Pł., prof. dr nab. 
Jerzy Krab, mówił o powinno~· 
cłach pedagoga wychowującego 
młoc!'Lież w imie najwyższego ob~ 
wiązku, jakim jest dobro kraju. 
Podkreślił potrzebę Jedności działa
nia wszystkich dla dobra uczelni. 
„Kierować się będziemy zasadą 
wieloooglądowości" - mówił, ap~ 
lując jednocześnie o szybkie i sku· 
teczne rozwiązywanie drobnych 
spraw w sytuacji, w której r~I 
się tak wiele konfliktów. 
Głos za.brał również przewodni· 

czący Komisji Uczelnianej NSZZ 
„Solidarność' - mgr inż. Włady· 
sław Kotełko. który tyczył rekto
rowi oraz wszystkim nauczycielom, 
by przed upłvwem kadencji obec-
nych władz mogli oglądać owoc 
ważnych zmian, które ~aczęly za· 
chodzić na uczelni. 

(Dokończenie ze str. l) 
zaopatrzeniu sklepów woj. skiernie· 
wickiego w ży,vność. 

W wyniku rozmów przeprowa
dzonych w Warszawie z wkepre
mierem Januszem Obodowskim 
przez delegację woj. suwalskiego 
z udziałem przedstawicl~.j tamtej
szych władz i „Solidarności" od· 
wołana ~odała eotowość strajko~·a 
w tym regionie kraju. Strona rzą· 
dowa zobowiazała się do dbałości 
o rytmiczne doRtawy różnych to· 
warów do sklepów woj. &uwal~kie· 
go. stwierdzając iedoocześnie, że 
poprawa zaopatrzenia w mięso I 
przetwory uzaleiniona iest od peł· 
nej realizacji planu skupu żywca. 
Wojewoda suwalski pocjejmuJe iuż 
odpowiednie działanie. Zamiena się 
m. in. wprowadzić sprzeda7. 'llaszvn 
rolniczych i innych artvkułów w za. 
mian za żywiec d:ictBrczany do 
punktów skupu. 

W związku z niezrealizowaniem 
przez władze wojewódzkie oostula· 
tów i t.ądań społeczeństwa doty· 
czących zaopatrzenia, Zarząd Re· 
gionu Podkarpacie NSZZ .,Soli· 
darność" a udziałem przedstawicie· 
li załóg zakładów pracy z terenu 
woj. krośnieńskiego t1znał' dalsze 
rozmowy w tei sprawie r. władza· 
mi woiewództwa za bezcelowe. Jak 
stwierdza odpowiednia uch"!"ała te· 
go gremium - przed5tawione 
przez wojewodę krośnieńskiego w 
dniu 25 września br. nropoz:vde 
dotyczące iedynie drobnych !!ZCZe· 
!!Ółów technicznv(·'i nie mogą być 
traktowane jako -ozwlązanle pro· 
blemu. Uchwah :4nn'aga się roz· 
wiązania przez włnclze zasadnkz:vch 
problemów zaopatrzenia w terminie 
,,_ ________ ~ ........................ „ ... ~ 

Red'l.kt-Or depeszowy: 
r"Vk Za wira.. 

Redaktor techni~my 
Gu&manowa. 

Nr.n 

Zofb 

do 20 października, w przeciwnym 
\vypadku ogło;;<Zona zostanie - gro
zi uchwała. - gotowość strajkowa 
w reglanie. (PAP) dent6w. (ib) 

Kierunki rozwoju VI imieniu Zarządu Uczelciane
go ZNP „Nauka" świąteczne żyr2e
nia przekazał doc. dr hab. Ancn.ei 
Dems. W jego wYstąpieniu szcze
góh1e miejsce zajęło przedstawienie 
stanowiska Zarządu Głównego 
związku. zajętego w sprawie ak
cji orotestacvlnel ZNP .• Ośw,;na'' 
(nauczyciele zrzeszeni w „Jświa
cie" s1>rzeciwiają sie rządo·wemu 
projektowi Karty Nauczyciela). 
ZNP na Politechnice, tak lak Za· 
rząd Główny związku. uważa za 
sfaszne solidarvzowanie się z tą 
akcją. „Naszym zdaniem - •:zyta· 
my w telefonogramie przekaza.nym 
przez PL do ZG ZNP „Nauka" -
akcja pr<itestacvjna oowinna być 
skierowana do tych ogniw admi· 
nistracji państwowe.i. które pono· 
sza oc!J)owiedzialność za konflikt 
w sprawie Karty Nauczyciela, 

(Dokończenie ze str. 1) 

Zasygnalizowane tematy znalazły 
swe oc!'bicie w dyskusjL Poruszone 
zostały w niej również problemy 
wvnikajaee z aktualnej sytuacji 
l?OSPOdn• - ~ej. Niektóre wvpowiedzi 
zaskaki'lvałv swa ostrościa. rndvkal· 
nośda i niekonsekwencją. Jest to 
z oewnością wvnik reakcji na nie· 
korzystny rozwó.i wydarzeń Jraz 
zaostrzających sie oodz!ał6w mię-
dzv ooszr.zei?6lnyml grupami zawo
dowvmi i snolecmvmi. 

Uczestnicy obrad iiod.ięli rezolu· 
cję w której zwracają się d-0 władz 
centralnych o t>odięcle skutecznych 
decvzii w sprawie poprawy gytua· 
cji w skupie żywca oraz ujednoll· 

cenie reglamentacji i rozdzielnic· 
twa. Zaapelowali również eo rol· 
ników o zwiększenie dostaw ŻY"W· 
ca I produktów rolnych oraz do 
zakładów i społeczeństwa o za. 
przestanie wszelkiego rodzaju ak· 
cli strajkowvch. 

W obradach którym przewodni· 
czył I sekretarz KW PZPR - Ja· 
nusz Kubasiewicz, uczestniczyli: 
członek Sekretariatu CK SD, kie· 
rownik Wydziału Polityki Gospo· 
darczeJ - Zdzi5ław Lasocki, kię· 
rownik sektora drobnej wyhvór
czości w Wvc!ziale Przemysłu 
Transportu i Budownictwa KC 
PZPR - Paweł Chołownia, orze· 
wodniczący WRN w Skierniewicit:h 
- Ludomir Gotdzikiewicz. (je) Sootkanie na PŁ było więc oka· 

zją do rozważenia I oceny sytuacji 

PRASA SZWEDZKA~P'Ol;u~ 
o· MEDALU WAŁ~SY .„M\ -.ow 

· • Godrz. 7.36. Na ul. Dabro/W'Skie-
Prasa szwedzka wiele uwagi !)()-- załóg 1 uprawnieniach związko· i:o 17/31 oie>zy ~Ław K. wpadł 

śwlęca „Medalowi Wałęsy", które- wych mężów zaufania. DOd •• warsz.a~" lllll u· d0"1Jna1ac 
l!o bicie rozpoczyna szwedzka fir- !>ękn,iecl.a r-z·epkl. 
ma .• Soorrong Ab." Soclaldemokra· „Attonbladet" informuje dalej, :l:e • Godz. ~0;40. Na 11krzytowantu 
tyczna !)O!)ołudn\6wka Aftonbla· firma wciątnęła do sprawy z nle· ul. ul. M1.ci<.ew1oza 1 żeronuilc.ieg-> 

" ~ · · • d kl&rowca .• żuka" LDS 293'1 Tadl!>ll~-Z 
det z 12 bm. ~twierdza z 1roni,. alem małą. nikomu nie znanll w. s~ował zdernen\e z ,,'N'aban· 
.. Trochę to dziwne. że właśnie „Partie Wolnościową Centrum - tem". Pasaterka .. Traba11ta" Wle<>ła· 
,Sporrong" popiera ideę „Solidar· Demokratów" : połuchlia Szwecji. 11o·a K. w wvn.ilku wyioad,ku doznała 
nośr.1" związkowej za granica. l!c!:vż aby nadać całei akcji „politycz.ną 7.lamania obojczyik.a I wstrzaśnienl~ 
•ńwnocześnie przed.~lębiorstwo to piec:tątke walki o wolność". Dz1en· móz~u; Pnebv'lva w szo'.ta~u tm 
ma clade zatarl{i z własnymi nik cytuje wYPOWiedź szef-i pre· Brua~.fut.<le~o. . 
r.wiazkam1 zawodowymi. Ostatnio dukcj\ firmy •• Sporrong". który ~ God'Z 9.25. Na sk·r:zytowa~ a• 
~:i:wedzkl związek metalowców za· stwierdził. m.in., że w wvborze Ko,cLuszkl „1 ua.. And.rzeja st„ui;_~ 
k · ł · S „ 100 t k t • • · · rt"' k' J)()(I •• Fiata LDA 3M8 w.padł.a W • s arzv „ porrong o ys. o• eJ a me 10.ne.1 pa u 1erowgno s!awa K. doznajac zlama<nla prawe.. 

ron odszkodowania za łamanie orze· się m. in, tym. :te walczy ona o it,o oodud·zla. Plrzebl'!Wa w nl)lttlalu 
pis&w prawa o współdecydowaniu zlikwidowanie aocjaldzmu. !PAP) lm. Kon>e-rmik•. (zg) 
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odmiennego nastrojem od poprzed
nich - uhonorowano także wyróż
niających się pedagogów. Honoro. 
wy tytuł "Zasłu:i:ony Nauczyciel 
Polskiej Rzeczypospolitej Luc!owej" 
przyznano: prof Tadeuszowi KoU-. 
rowl, prof. dr inż. Zdzisławowi 
Orzechowskiemu. prof. Edwar·:!owi 
Szwarcsr.tajnowi - i mJ?r Włady· 
sławowi Terlikowskiemu. Wrę~?::r 
no także wYsokie odznaczenia oań· 
stwowe. Krzyż Kawalerski otderu 
Odrotlzenia Polski otrzymali: oltof. 
dr hab. inf. Zbvszko Kaźmierski 
prof. dr hab. inż. Zdzisław Korzec. 
prof. dr hab. inż. Jan Krysiński, 
P.rof. dr hąb. Inż. Bohc?an Nadolski 
i prof. dr hab. int.· Stefan Prze
włocki. Trzynastu osooom Rada 
Państwa przyznała Złoty Krzyż 
Zasługi. Wręczono t;ikże Medale 
Komisji Edukacji Narodowej. Otrzy. 
mali ie: prof. dr bab. inż. Zdzi· 
sław Kembłowsk:i. prof. dr hab. 
inż. Tadeusz Paryjczak, -prof. dr 
hab. inż. Raimunc! Sołoniewicz, 
prof. dr hab. inż. Tadeu111: Swin!· 
kowslcl, doc. mgr inż. Marian Mie· 
szkowski i tnJl:r inż. Zd7Jlsław Kar· 
peta. 

Wielu pedagogów otrzymało na· 
!?rody rektora PŁ. We wc:i,:orajszej 
uroczystości na f'olitechn!ce uczest
niczyli przedstawiciele władz DB.r· 
t:vinych I administracylnvch na 
czele z sekretarzem KŁ PZPR -
Konradem Janlo, orzewodnicza.rvm 
Rac?v Narodowei m. J'_,odzl - Mie· 
cr.v•?awem Serwińskim i wi~epre
z:vde.ntem Zbigniewem Turewi.czem. 

(rs) 

.Ian Paweł U, zwracając się do 
pielgrzymów z Pol~kl (Chór Akade· 
mlek! z Warszawy powitał papir.źa 
odśpiewaniem „Al!eluJa"J nawląnł 
raz Jeszcze do wydarzeA z 13 maja 
br~ dzlęku.ląc ponownie wszystkim 
rodakom, którzy zar6wno w d

0

niu 
zamachu na jego życie, lak w clą• 
gu calei:o okresu r,horoby tak bar
dzo wspierall tiapieta modlitwa. ,„Te· 
stem 1>rzekonany - powiedzial - te 
ta modlltwa wspierała mnie i nadal 
bł,'dzle wspomal!ać". 

Wojska egipskie 
w Sudanie 

Egipski minist~r spraw za.gra
nicznych Karna) Hassan Ali u1aw· 
nił w środę, że w Sudanie orz„ 
bYWalą woiska Egiptu. Pretekstem 
tego stały się oskarżenia Egiptu 
i Suda.nu pad aO'esem Libii o 
„przygotowywanie inwazji" na Su
dan. Egipski minister zapytany 
przez dziennikarzy dodał, że żoł
nierze Egiptu orzebvwać będą w 
Sudanie tak długo, iak tego ży
czyć sobie bedzie strona !IUdańska. 
Po raz pierwszv - ochlotowali ob· 
serwatorzy - Egipt przyznał. że 
jego oddziały są w Sudanie. Do· 
tychczas El!ipt twierdził. że w Su
danie przebvwaią wyłącznie do· 

radcy wojskowi 

Maślana samowola w Słupsku 
Spoleczeiłstwo Słupska zbulwer· 

sowała wiadomość. że wśród 7.ałóg 
niektórych zakładów pracy .. kana
łem" „Solidarności" roz1>rowad.zono 
oonad 5 ton masła - ooza roz
dzi:ęlnilrnmi reglarnentacylnymi, bez 
wi~y Wvdziału Handlu. woiewo· 
dy I innych kompetentnych władz. 

Decyzje o sporządzeniu listy nie· 
których zakładów na rozdział 5 
ton masła które należało jak naj· 
szybciej zabrać z mai;?nzynów 
Chłodni Składowej w Koszalinie 
- sporządziło kierownictwo Okrt:
l?Owel Sp{;łdzielni Mleczarskiej w 
Słupsku wraz z Komisie Zakłado
wą NSZZ ,,Solidarność" w tej 
spółdzielni. 

Jak wynika z protokołu, którym 
zainteresowały sie władze miasta 
i województwa, masło rozorowadzo· 
no pomieiłzv pracowników Fabrvki 
Maszyn ·· Rcln!cz:vch .. Famarol", w 
kiosku Okrel'nwei Spółdo:!Plnl Mle· 
czan:kie.I, w Zakładzie Napraw
czym Mecha.nlzacji Rolnictwa, Dy-

rekcji Rozbudowy Miast i Osiedli 
Wiejskich Biura Handlu WSS 
„Społem". Komisji Zan:ądu Regio· 
nu NSZZ „Soli~arność". Kombinatu 
Budowntctwa Komunalnel!o i je
szcze oaru zakładów Nie ma na 
tej liście „udziałow„ów" załó!'( ta
kich słupskich potentatów przemy· 
słowych iak Kombinat Skórzany 
„Alka" czy SłupskiP Fabryki Me
bli. Widocznfp oiezbvt enerJ?kznie 
zabiegały o to masło (albo nie 
uz.nah svstemu rozdziału} komisje 
.. Solidarności" W tychże zakła
dach należy dodać. że masło roz
prowadzono oo upnednich inter
wenciach w Sp6ł&ielni Mle~~ar
sklei dyrektora Koszalińskiej 
Chłodni SkładowPi gygnalit.ulą<'e!!o 
m!ia;ttcv termin on.etnvmvwania. 
Szkoda. źe na termin odhi„ru t.~1M 
masła a tak:i:f' trvb iel?o "''7.:iziałtt 
nie miały wnłvwu wład~-- li~ndl>· 
we odoowlPdzlalnP nrzPd mn!Prz.Jń
stwem za reJ?lamentacie. Sprawę 
ba<!a Państwowa lnSl)ekeja Handlo
wa. (PAP) 



• -- --• 
T ego nie wie nikt. Nie wie re.sort pracy i płacy, 

nie wie resort szkolnictwa wyższego, nie wie re
E.'Ort zdrowia. Co natomiast wledZą wszystkie 
resorty? - ie nas stać na mało, że nas stać 
na mniej. Jest to wiedza zbyt jednak i.kąpa, 

U>,- wedle niej planować, wiedz'a. tak nieprecyzyjna. ie 
nie tylko planować wedle niej nie można, •a cóż dopie
ro, aby wedle tej wiedzy, dorazne] przecież, kreować 
ustawę o szkolnictwie wyższym. Ustawę mającą służyć 
przez laYi całe, nie zaś tylko przez lata chude. 

TRAN·SPORT 
Ostatnio odbyła się w Warszawie II część XXII Zjazdu Dele

gatów Stowarzyszenia. Inżynierów i Techników Komunikacji. 
Obrady p-0świącone były merytorycznej działalności SITK w naj
bliższych latach oraz wypracowaniu opinii stowarzyszenia na 
temat wdrażąnia reformy gospodarczej w transporcie kolejo
wym, samochodQwym, lotniczym, w drogownictwie, komunika· 
cji miejskiej i żegludze śrQdlądowej. 

Wśród punktów spornych co do projektu u:tawy 
o szkolnictwie wyższym, s:pornych między resortem 
i opinią społeczną, wiele emocji wywołuje sprawa: kto 
ma wyznaczać limity przyjęć na pierwsze lata - resort. 
czy uczelnie. Resort uważa, że on, bo on wie lepiej, bo 
tylko on potrafi planować w skali kraju. Prawdę mó
wiąc, .iilk dotąd resort te110 nie potrafił, ale powiedzmy, 
t.e teraz potrafi. Uczelnie uważają, ie one winny decy
dować o limitach przyjęć. bo lepiej znają awo.je możli
wości, uczeni uczelniani także znają dobrze potrzeby, 
I w tym poglądzie jei:t także sporo racji. Ponieważ spór 
trwa, więc odzywają się &losy: trzeba szukać :&łotego 
'1.-odka. Przykładem takiego „:&łotego środka" (raczej pół
środka) może być resortowa teułencja, aby m'i\ll.isters:two 
okrelilało uczelniom limit górny. Że niby władza central
llll, znając swoje możliwości finansowe, możliwości za.
trudnienia, itd„ powiada: nam trzeba, krajowi trzeba 
t:vlu i tylu , fachowców, na ksztalcenie tylu i tylu mamy 
pieniądze, takie jest krajowe maksimum. Niby logicznie. 
A przecież nie za bardzo. Bo w ten sposób uczelniom, 
jaJEo instrument demokratycznej umorząd.ności, daje się 
do .ręki tylko kosę! Uczelnie mogą wyłącznie wykosić 
p_ewną liczbę młodych 1udzi ubie&ających 11lę o dyplom, 
ii.ie więcej. W dodatku, jakże to?! Resort określi obiekty-
1tru potrzeby, kieru;iłlc si• krajowym rachunkiem, zaś 
lfOl',elnia powie: a my uważa.my, :i:e trzeba przyjąć mniej? 
Ucmel:ala, ta ume!nla nie maj~ k:ajowego rozez·n111ni~ 
O\ł mieł ni :ń-d Di zowąd prawo do korekty, ale tyi
Q 4o korekty w dół?! Notabene, z możliwości ta
iłel. aorekty lłkon:ystaJy już akademie medyczne. przy.l
mu3ąc ponad tyaiąc studentów mniej. Dokonały tego 
nbiegu w imię awoich trudnych warunk6w, ale czy do
-~ •cqc -" • llra1onml potrzebami kadrowy-
.UT . 
<>Wł ,,,,_,. lllt. le lepleJ byłoby oh)-ba racaeJ okre-

41anie 4o1neco limitu po1o&tawić reBOrtowi. Niech dolny 
limit l re10ri inówi14 o obowillZku kształcenia minimalndj 
liczby lui.dr, a jeśli uczelnie znajdą siły, środki, oszczęd
noki - proqQ bard7.o - niech przyjmuj• więcej. Tak 
Jnołna mieł ugwaranłowane kilka rseczy: pod.stawowy 
M.trzyk fachowc6w, demokratyczn.v lłOI uczelni w spra
wach naboru, a takie szerokie pole do popisu dla spo
łecznej inicjatywy na ruez :zwięk.szanla liczby ltuden
tów, chociażby moze przez woluntariaty. 

Bo '° przecie! nieprawda, ie mamy w kraju :u. duio 
· ludai z wyit.-zym wyks;:takeniem, nie ma go przecież 

c!1ocla:iby ~łowa nauczycieli, ponad 100 tysięcy specja
listów, tysiące dyrektorów... Tylko 4,5 proc. Polaków 
ma dyplomy, a to jest wskaźnik bardzo słabiutki. Skoro 
jednak j~steśmy w biedzie, to kształćmy wedle minimnl
nych potrzeb. Te minima pozwalajmy jednak roz111:e
rzać tam. gdzie szkoły to potrafią, l(dzie trudne wa.run
~ .szkolnictwa wy~zego będą się ludzie !:tarać przezwy
c1ęzać P9 to, aby więcej młodych m.ogło się uczyć. Takie 
moi~iwości otworzy tylko zasada minimalnego llmlto
wpu.a DrU• recgrt - me odwtotnfe. 

ANDRZEJ TUMIALIS 
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Transport jel!t jednym z podsta
wowych działów gospodarki naro
dowej, występując nie tylko w re
sorcie komunikacji, lecz równie:!: 
w pozostałych gałęziach gospodar
ki. Wprowadzenie reformy, któ• 
rej podstawowe założenia \ cele 
powinny być realizowane równi~ż 
w transporcie, r:tworzy sprzyjają· 
ce warunki do polepszenia efek
tywności gospodarowania oraz funk 
cj<mowania trairu;portu. Prrtyceyni 
się to również do uruchomienia 
mechanizmów umoźliwiających 
przywrócenie I utrzymanie właś
ciwych proporcji między zdolno
ścią przewozową transportu a po
-trzebami gospodarki narodowej. 

Jak wiełkie krryją :dę tu ntożli
w"ości, świadczy fakt, ze obt!cnie 
roczne kOSJlty eksploatacji pojaz
dów, maszyn i urządzeń technicz
nych wyn~ ponad 800 mld zl, 
a więc znacznie więcej niż w:rno
sq roczne nakłady inweE:tycyjne. 
Jednocześnie ok. 1/4 ilości zu±y
wanych paliw płynnych i smarów 
to sb:"aty tie ttzasadnilone technicz
lllie. Dla pra:ykladu tłokowy silnik 
spalinowy stosowany w na!J%ych 
pojazdach 1 muzynaah zużywa ok. 
SO proc. benzyny więcej niż silnik 
o takiej samej pojemności produk
cji zagranicznej. 

lednoczeAnie n.łskt poziom orga
nizacji ł technologii użytkowania, 
obsługi, remontu i konserwacji po
woduje małą efektywno§ć wyko
n:ystania pojazdów l maszyn. Np. 
statystyczny samochód cięiarowy w 
tzw. tran!lPQ!'cie zorganizowanym 
jest nlezdatl\y do pracy przez · aż 
ok. 100 dni w roku. 

Wskutek ' złej organizacji trans
portu przestoje sprawnych samo
chod_ów wynbszą ponad 30 proc. 
CZ9.l!U roboczego, zaś średnia wiel· 
kość przewożonej masy towarowej 
wynosi mniej niż 50 proc. ladow
noścł pojazdtt. Dodatkowo ctas po
stoju w naprawie pojazdów samo
chodowych, mał:-zyn budowlanyrh 1 
rolniczych, taboru kolejowego i in
nych urządzeń - głównie ze wzi;lę 

·du na brak części zamie!tnych oraz 
złą organizację pracy zaplecza ob
sługowo-naprawczeizo - Jest ŚT<!
dnio trukrotnle ~łuższy nit rze-

' ~ . ~ "', . „• $ / ~~AY~HH/..IZVm'.AW'HHH& 

Jak pracowaliśmy 
minio·nych trzecłl RWarłałach? 

Jak wymka I intormaoji GUS, wrzesiel\ bl' •• „ prsynl.6sł 
popraiwy w trudnej sytuacja go,!p()darozej k!"aju. W przemyśle 
obniżył się poziom produkcji, pogorszyła jakość a jednocześnie 
u.trzymyiwał się W2lrost WYJPłat z fwnduszu płac. 

W artość t>rodulkcjt ~a.nej jedmak bardzo wysokie. Wzrosły 
przemysłu uspołecz:n:ionego jeszcze bal'Czdej wolnorynkowe ce
=lała w porównaniu z ny zwierząt gospodarskich. 
w.ra:eśniem ub. roku o 14 N iekorzntnie kształtuje Ilię 

proc., a w porównBll!iu z wn:eś- · kontraktacja. Liczba sztuk 
niem 1979 r. - Q 18 proc. nato- trzody mięs.no-słolllinowej 
mia.st pr:zeciętine zaifiru<!nienie było za.kontrakt9wana do sk.uii>u 
niższe o 0,4 proc., a osobowy- fu.n- na październik-grudzień br. jest o 
dusz płac większy o 27,6 proc. 49,3 proc. niższa aniżeli w tym sa-

W okresie trzech kwartałów te- mym okresie ub. roku. Natomiast 
go reku w porównaniu z tym sa- kontraktacja bydła rzeźnego jest 
mym cLas~m ub. roku produkcja niż.sza o 41,7 proc. 
s.przedarta przemysłu uspołecznio- Skup żywca'neźnego wYniósłlwe 
nego była niżstia o 334,4 mld zł wneś.niu br. 121;4 tys. ton i było 
(13,4 pr0<:.), przeciętne zatrudn,ienie to o 31,5 proc. mniej nii we wrześ
- niższe · o 0,4 proc., natomiast oso- niu ub. roku. Natomiast w o:irów
bclwY fundusz płac wzrósł o 24,4 naniu z tym samym miesiącem ro
proc. ku 1979 skup był niwy o 39.2 

Wydobycie węgla kilmiennego proc. W cięgu trzech kwartałów 
wyniosło we wrześniu br. 13,9 mln br. !lkup żywca rizeźnego wyn16sł 
tan i było wyi;.~e o 4,4 piroc. od 1475,7 ty.s. ton, to ?maczy '.I 21,3 
wydobycia we wrześniu ub. roku proc. mniej niż w analogicmy.m 
(kńedy to z.nacz.na część kopalń nie okrt".'lie ub. roku. 
pracawała z P<JWod.u strajków) Ol'az Skup mleka we wrześniu był 
o 16,8 prpc. niższe od wyników mniejszy w porównaniu z wrzt."Ś·· 
wn:eśnia 1979, niem ub. roku o 0,3 pro-::-., a jaj 

W ciągu trzech kiwartałów br. - o 7,8 proc. W okresie tn:ecn 
wydobfeie węgla kamiennego sięg- kwartałów br. w porównaniu z 
nęło 121,7 ml•n tan, a więc o 19,1 tym samym czasem ub. roku skup 
proc. mniej od wydobycia w tvm mleka spadł o 10,4 proc., ll ja) -
samym okresie ub. roku. o 1,6 proc. 

Produkcja energii elektrycznej Uspołecznione ~ed.slębi:>rstwa 
we wrześnri111 była o 6,~ i:>roo. mni<!J· truisportowe lJNe'Wi~}y we wrześ
sm niż w tym samym miesiacu niu o 26,2 proc. ładunków mnlej 
ub. r1>~u. natomiast w oiągu trzech niż w tym &amym miesiącu ub. 
kwartałów br. wyniosła on& 84 358 roku. W ciągu trzech kwartałów 
mln kWh i była o 5,7 proc. niż.su m-. przewozy ładunków !Padły w 
niż w tym samym okresie ub. ro- porównandu z tym samym okre~em 
Gs.u. ub. roku o 26,3 proc. 

W roln:ictwie pogoda we wrześ· W ci4g:u trzech kwartałów br. 
niu sprzyjała n·a ogół t erminowe- przekaza,no do eksploatacji z11da
mu ?t'Zel)rowad.Mniu prac pelo- n-ia budownictwa inwestycyjr.ego 
wych. Do konca miesiąca :zebrano o łącznej wartości kosztorys:>Wej 
z;!emniaki z ok. 84 proc., a buraki 97.4 mld zł. tj. o 13,1 proc. niis:i:ej 
cukrowe z ok. 36 proc. powierzch- a.niżell w tym samym okresie ub. 
ni pnev1ridzianej do zbioru. Wystą- roku. Nakłady lwestycyjne w gos• 
J>ił znaczny wzrost wolnory!ll- podarce uspołecznionej WYniQslv w 
!kowych cen z'bóż oraz sezonow:v ciągu 8 miesi~ br. 241 mld zł, 
51>&dek cen ziemniaków. ZarównQ a więc o 21,6 i:iroc. mniej nit w 
ceny 7iboźa, jak i :z iemaiiaków był:1 tym samym okresie ub. roku. W 

Przygotowania do zjazdu 
Federacji Konsumentów 

ltomitet Załotyclelald Federacji łeden.cji oraz wybory władl:. 
Konsumentów zdecydował zwołać Komitet 1ałożycieliki przygotował 
zjazd tej or&anillaeji w pierwul!j równiet 11rojekty dokumentów bar
połowie listopada. dziej 1zczegółowych m. t.n. regul!t-

PrzYPomnlimy, te statui! stowa- minów pracy klubu. iespołów eka
rzys!ellia Federacja Konsumentów pertów oraz Sl)Ołecznych rncznl
uzyskała w dniu 2 lipca br. Cbec· ków konsumentów. 
nie działa jut w całYm kraju 28 Delegatów na zjazd federacji 
klubów konsumenckich powolanych wyblor4 bezpośrednio kluby spa
nie tylko w miastach wojewód.zkicn, śród !Woich członków. Propo.mje 
ale również w rrmiejszych ośrod- się rów·nież, aby statui! dele1,e.tów 
kach. . I uzysl!=ałY osoby wchodzące w skład 

W toku zJazdu przewidywane Komitetu Organizacyjnego Federa-
iett przyjęcie programu działania ej!. (PAP) 
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budownictw~ mieszkanio\\'ym od
dano do użytku w cią"u trzech 
kwartałów br. 119 tys. m·eszkań, 
• więc o 35,6 ty.s. mniej ni± w i>o
dobnym okresie roku ubiegłego. 

Przeciętne zatrądnier.ie w gospo
duce usJ)Ołeanionej w o:U-esie 
trzech kwartałów br. wyniosło 
12.029 tys. i było wyższe o 0,5 proc. 
w stosunku do teeo samego okre· 
su ub. roku. We wrześniu obser
wowano dalszy wzrost liczby osób 
poszukujących pracy, W wydzia
łacn zatrudnienia .zaręjest.rowar.ych 
było oonad 38 tys. osób poS<Lukują-. 
cych pracy, I czego połowa - to 
absolwenci. 

W Y'Płaty z osobowego fundu
szu płac wyniosły w okre
sie trz.ech kwartałów br. 
ok. 767,9 mld zł i były wyż

sze w porównaniu z tym ~ym 
okresem ub. roku o 27,9 IJZ'OC, Prze· 
ciętna miesięczna płaca w ,:wpo
darce U&l>Ołeczr.ionej sięg,nęła 6.952 
zł, a w~ęc wuosła w porównaniu 
.z okresem styczeń - wrzesień ub. 
roku o 27,2 proc. 

W warunkach znacznego wzrC>:;tu 
przychodów pieniężnych luc!n..>ii<·I, 
obniżenia się poziomu produkcji i 
dostaw r.a rynek pogłębił się brak 
równowagi między po<1.a4 i po
pytem. 

Wartość Wwlli'ów wytworzonych 
w kraju, a t.kże i: importu, du
sta:rczonych na rynek w ciągu 
tiuch kwartałów br. wyniosła 
1053,f mld :zł i była w porówna
niu z tym samym ok.resem ub. ro
k!u, licząc w cenach detalicz.nych, 
wyższa o 2 proc. We wirześr.iu br. 
w parównaniu z bm samym mie
siecem ub. roku dostawy mięsa i 
tm:etworów były niższe o 25,8 proc., 
ryb i ich przetworów - o 31 proc., 
a Uuszczów zwienęeych - o 30,8 
proc. Wprawd%1e dostawy mleka, 
serów i twarogóV11· były wyższe we 
wrześniu niż w ub. roku, to je;:?nak 
n.ie zaSJ)Okoiły ·isllnieja~o popytu. 
Dootaw:v masła umożliwiały w za
sadzie 1>ełną ręalizacją kart zaopa
trie.n.ia, ale część pot~eb pokryto 
dostawami masła 90loneJ{o, któ::-e 
nie cieszyło się l)Opytem . . Wystę
PoW&ł:r niedobory JJS1'i.et"osów, za
pał~. my~a toaletowego, pasty 
do zebów, me.mp0n6w, środków do 
prania oru do myda naczyń. 

O broty handlu r:agranicznego 
były we wn:eśniu w po· 

' równamu :i: bardzo nł~kim i 
wynika.mi wrteśnia ub. ro

ku jeszcze niższe: w eksporcie -
o 8,9 m-oc., a w im,porcie - o 
17,11 proc. W okresie trzech kwar
tałów br. w porównaniu z tym 
samym czaSimt ub. roku 11asta1>ił 
SJ)a:dek eksportu o 15.4 'OrOC., a 
!m'l)OT'tu - o 10,1 proc. Je<makze 
import z I obSM.Tu płat.niczego 
wzrósł o 3,1 oroe., (:() wiązało się 
przede wszy5-tkim ze wzrostem do
staw z ZSRR. Natomiast w II ob
surze zanotQW.illO ;padek imoortu 
o 24,'7 proc, (PAP) 

NERWEM GOSPODARKI 
czy-wisty czas na•praiwy. PoW'Oduje to 
co roku przestój w stanie niezdat
ności pojazdów i maszyn o warto
ści przekraczającej 400 mld zł. Pa
woduje t·o straty produkcyjne ok. 
biliona złotych rocznie. 

Działalność transportowa, podob· 
nie jak i inne dziedziny działalno
ści gospodarczej, powinna być w 
zasadzie oparta na samorządności, 
!:amodzielności i samófinansowaniu 
się. Ze względu na specyfikę tech
nologiczną i organizacyjną trans
portu oraz uwarunkowania zew
netr.zne oddz.lałujące ną funk· 
cjonowanie przedsiębiorstw trans
portowych I ich wyniki ekonomicz
ne, nieZbędne jest d<X'rtosowan<ie 
ogól.nych zasad reformy gospodar
cze.i do warunków występujących 

w tym dziale gospodarki narodo
wej. Niektóre zagadnienia - zda
niem specjalistów .- . wymagają od· 
rębnych rozwiązań również w po
szczególnych gałęziach transportu. 
Odnosi się to w szczególności do 
struktu!° organizacyjnych i systemu 
ekonomicznego. 

Wprowadzenie jednak reformy 
gospodarczej. której jednym z ca
lów jest zaspokojenie potr:teb ~"PO• 
łecznych przy minimalnych nakła
dach i przy maksymalnych zys
kach, może być polem działania 
sprzecznych relacji mlęd.zy jalruścią, 
ilością prodUkcjł i zyskiem. Rów
nież własny zysk może :stać się 
powodem niedoceniania ochrony i 
trwałości majątku oraz infrastruk
tury transportu, jak również za-

hamowania postępu technicznego l 
działalności badawczo-rozwojowej 
w poszc.zegól~ych branżach. 

Stowarzyszenie Inżynierów i Tech 
ników Komunikacji opowiedziulo 
się więc za uzupełnieniem zasad 
wdrażania . reformy gospodarc7.cj o 
:tagwaraniowanie postępu technicz
nego w aspekcie celów ogólnokra
jowych, jak i lokalnych - w od
niesieniu do poziomu i sprawnuści 
produkcji oraz usłµg jednostek gos
podarczych. Opowiedziało się takźe 
za ustaleniem mechanizmów sprzy
jających wdrażaniu postępu techni
cznego i rozwojow~ prac badaw
czych, ta-kich .jak np. ulgi po<lat• 
kowe, czy nisko oprocentowane kre
dyty. 

Listy i oświadczenia 
w sprawie komisji mieszanej 

(Dokończenie ze Itr. 1) 
dz!ą na pismo wicepremiera M ... 
Rakowskiego. 

Idea komisji mieszanej ~e<lług 
pro.lektu wicepremiera ' nie została 
przez nas przyjęta. 

lnicjatywa podjęcia ro.zmów wy
nika z dramatycznej sytuacji zao
patrzeniowej oraz uchwały I Zja
zdu Kra.jowego. Interesują nas wy-

łącznie rozmowy dwustronne. 
Brak odpowiedzi na naszą propo

zycję i próby wmontowania „Soli
darności" przed rozmowami w ko
misję mieszaną traktujemy jako 
godne ubolewania n!Epcrozumienie. 

Ponownie prosimy o potwier:ize
nie przyjęcia propozyc.ii oraz po
danie miejsca dwustronnych ne
gocjacji. 

Oświadczenie rzecznika 
praso\Vego rządu 

NSZZ „Solidarność" odrzucił pro
pozycję rządu. Jednakże stanowi
sko związku już w ciągu jednego 
dnia uległo pewnej modyfika.:ji,. 
Motn:a więc mieć nad2:ieJę; że 1>:11'c 
może nie jest ostateczne. 

Mimo negatywnego stanowiska 
pracowniczej większości NSZZ „So
lidarność" (rzemieślnicza organiza
cja „Solidarności" przyjęła bowiem 
o!ertę rządu pozytywnie) rząd pod
trzymuje swoją propozycję stwo
rzenia komisji mieszanej. Jest to 
bowiem najwłaściwi;za płaszczyzna 
spotkania się władz państ vowych 
i całego ruchu zawodowego dzia
łającego w mieście i na wsi dla 
wspólnego znajdowanfa i ustahnia 
sposobów doraźnego poprawienia 
warunków źycia spolec;r;enstwa. 

Pustka w sklepach, trudności z 
realizacją kartek na mięso, kolej
ki, groźba nowych ciężaró'5'1, jakle 
przyniesie nadchodząca zima 
wszy~tko to, a także jakże liczne 
inne dolegliwości bytowania skła
niać powinny wszystkie organiza
cje do podpor;;;ąclkowania swoich 
odrębnych dążeń i ambicji działa
niom w imię znalezienia sposobów 
natychmiastowej pcprawy warun
ków życia ogólu Polaków. 

W tej sytuacji jest godne ubo
lewania, że „Solidarność" w swym 
pierwszym liście podpisanym przez 
Grzegorza Palkę odmawia w ogóle 
wspólnych z innymi zainterewwa
nymi organizacjami zawodowymi 
rozmów. W tym odrzeka się prze
cież także od rozmów razem z 
chłopskim ruchem zawodowym bez 
k·tórego nie ma sensu szukanie 
sposobów poprawy wyżywienia na
rodu. 

W następnym liście „Solidarno
ści" syg.nowanym pri:ez M. Krupiń• 
skiego potwierdzony został pogląd 
rządu, że niezbędne są natych
miastowe w~·pólne; wielostronne 
działania dla zahamowania postę
pów i zlagodzenia skutków kryzy
su· Skoro tak zdumiewać musi, ie 
Prezydium KK „Solidarności" nie 
chce iasiąść do wspólnego 'tołu 
z innymi społecznymi partnerami, 
mówi zaś. że odpowiadają związ
kowi tylko rozmowy dwustronne. 
Wysuwa nagle projekt powołania 
Społecznej Rady Gospodarki Na
rodowej, która to nowa propozy
cja wymaga przecież merytorycz· 
nej oceny rozmów, konkretyzacji. 
Trudno więc traktować przedsta
wianie jej w obecne.1 chwili ina
czej, jak próbę odwlekania ro:i:
mów o tym co pilne I na~ważniej
~e. Oburza także i to, że kiedy 
rząd prosi o pomoc w ulżen!u doli 
społ~eństwa „Solidarność" wy~11~ 
wa polityczne warunki współpra
cy m. ln. uzależnia ją od tego, 
czy uzyska w zamian jakąś ko
rzy~ć w postaci szerszego dostępu 
do środków masowego przekazu. 

Przypominam, ż~ Biuro Prnsowe 
Rządu dnia 6 października br. opu
blikowało informację ukazując!\ jak 
szeroki „Solidarność" uzyskała do
stęp do trodk6w masoweiio prze
kazu. 

W swoim liście pn:ewodniczący 
l!l"UPV negoejacyjne.I KK Grzegorz 
Palka twierdzi, że n14d otrzymał 
od „Solidarności" propozycję odby
da rozmów i milczy. Jest to oczy
wista. nieprawda. Chodzl Griego-

rzowi Palce o zawartą w jego lili
cie propozycję rozmów dwustron
nych, która nadeszła do rządu 13 
października a 14 rząd niniejszym 
odpow iad!l. Otl!ftę rządu, b!f za:
si~ przy wspólnym stole Grz<?
gorz Palki . nazywa próbą wmon
towania „Solidarności" w niecne 
jakby jakieli przedsięwzięcia. Zwra
ca t·ię do E;omitetu Raciy Mini
strów w to:uie ultymatywnym i 1 
nutą szantażu. 

Wicep1·zewodniczący KK - M. 
Krupiński odrzuca propozycJę 
siworzen1a komisji mieszanej mu
t,ywując to tym wyłącznie, i:e w 
„świetle dotychczasowych do.świad
czeń" wie, iż byłoby to bezcelowe· 
A przecież dotychczas nie istnie
ją żadne takie doświadczenia, nigdy 
bowiem dotąd nie udało iię !(Klo· 
nić naczelnych władz. „Solidarno
ści" do podjęcia wsp\)lpracy z in
nymi centralami związkowymi sku
piającymi przecież także lic:ilne r~e
!.'Ze członkow - ludzi pracy Pol
ski. Naczelne władze .,Solidarn.l
śt-i" powołując się na rozczarowa
nia, których nawet nie mogły do
znać uzhają z -;.óry za bezcelową 
W!.1J6łpracę i szukanie porozumie
nia. 

Wszelkie nowe propozycje, jak 
owa Społeczna Rada GCJllpodarki 
1°arodowej godne są zastanowienia. 
Żadnych pomysłów rząd z góry nie 
odrzuca, wszelkie rozpatrzy wnikli· 
wie. Jednakże projekt ów ieLt 
złym pretek.~em do odrzucania roz
mów o sprawach, na których roz
wiązanie niecierpliwie czeka ll6 mi
lionów Polaków. Trudno w tej dra
matycznej sytuacji, w jakiej się 
meldujemy dyskutować wciąż no
we rozwią.zan.ia organizacy jnt:. „t!o
lldarność" ma wszelkie możliwości 
oceµianla stanu gospodarki, uczest· 
niczenia w społecznej kontroli, 
zgłaszania wobec władz propozycji 
i wszelkiego wi-półdziałania. 

Niestety, władze „Solidarnnsci" 
uzyskując wciąż nowe możliwości 
działania za każdym razem uzalo!Ż· 
niają podjęcie współpracy z rzą
dem od spełnienia nowych jej żą
dań. 'r:rudno więc przewidzieć kie
dy uznają aspiracje zwliµku za 
zaspokojone na tyle, aby znalazł 
się czas i ochota na szukanie spo
sobów w~ólnego rozwiązywania 
nabrzmiałych spraw kraju i ulże
nia tym samym -doli społeczeńi.-twa. 
Ponieważ odrzucając pl'opozycję 

udziału w komisji mieszanej „So
lidarność" postuluje rozmowy ciwu
str<1nne dotyczące bieźących. pil
nych spraw gos.POdarczo-społecz
nych rząd odpowiada, że do roz
mów doraźnych o nie cierpiących 
zwłoki. !:prawach bieżących zwią· 
zanych .z warunkami bytu ~połe
czeństwa i;otów jest w każdym 
czasie. Propozycję takich rozmów 
w zespole roboczym przyjmuje i 
akceptuje termin zaproponowany 
:irzez ,.Solidarność". , 
Rząd oświadcza jednakże, te 

' akie rozmowy robocze nie mają 
nic wsp61Mgo z koncepcją . pracy 
komisji mieszanej skupia.lacej 
władze ł cały ruch zawodowy. 
obraduJącej permanentnie nad za
!re.dniczymi ro.związaniami. Rząd 
konstat11je więc, że „Solidarność" 
jeszcze raz odtrąciła propozycję 
wsp6łprar1. (PAP) 

Brak odpowiedzi w sytuacji na
rastającej fali strajków żywnościo
wych i zbliżającej się daty prote
stu ogólnopolskiego obciążą w p€ł
ni władze odpowiedzialnością za 
rozwój r;ytuacji. 

przewodniczący grupy 
negocjacyjnej 

GRZEGORZ PALKA 

• • • 
Prezydium KK NSZZ 

,,SOLIDARNOSC•• 

W odp-0wiedzi na przesłany na 
ręce pnewodniczącego Krajowlłj 
Komis.i l NSZZ „Solidarność" telex, 
zawierający propozycję powołauia 
mieszanej komisji antykryzysowej, 
Prezydium KĘ uprzejmie odpowia
da; zawarta w cytowanym piśmie 
motywacja uzasadniająca koniecz
ność podjęcia jednoczesnych dzia
łań na rzecz poprawy bytu społe
czeństwa nie budzi naszych za
strzeżeń. Kryzys oi;iągnął taki w
ziom, że tylko przamyślany i wsnól 
ny WY<;ilek społeczeństwa i ~ządu 
może zapobiec ogólnonarodowej ka
tastrofie. Zgadzamy się również, że 
proces wychodzenia ;i: kryzysu wy
maga wyrzeczeń ze strony społe
czeństwa. 

Naszym zdaniem społeczeństwo 
polskie do doraźnych i przejścio
wych wyrzeczen będzie zdolne '\He
dy, kiedy będzie miało pełne ~wa
rancje skuteczności proponowanych 
działań oraz dowody. że nie ictt 
to ze ~ro.ny rządu, k()lejna de
klaracja bez nokrycia. 

Zamiast powoływan!a komisji 
mieszanej, co w świetle dotychcza
sowych doświadczeń uważamv za 
bezcelowe, proponujemy nodjęcie 
obustronnJ•ch rzeczowych ro.zmów, 
do których delegujemy powołane 
przez nas zespoł)· robocze. Dla 
zagwarantowania właściwej reali

zacji poczynionych na tel ctrodze 
ust!lleń i podjętych decyzji oropo
nuJemy zgodnie z brzmieniem na
szej uchwały programowej, powo• 
łanie Społecznej Rady . Gospodarki 
Narodowe5· Do Je.i kompetencji po
winna należeć ócena polityki !!OS· 
podarczej rządu. ocena gosoo<lar
czej sytuacji kraju i go~podarczydi 
aktów prawnych oraz inicjowanie 
nii;zbędnych posunięć w tych d'.!!ie
dz1nach. 
Równocześnie stwierdzamy z całą 

stanowczością, że nie są dla nas 
wiarygodne żadne propozycje 
współpracy w sytuacji niewłaśdwe
wego funkc)onowania prawa \ bra
ku dostępu do środków masowego 
onekai:u. 

Oczekujemy, że w ślad za przed
stawionymi w otrzymanym piśmie 
deklaraciarni. nastąpią oczekiwane 
I aprobowane przez społeczeń>two 
działania .ze &tronv rządu, wychop 
d:r.~ce naprzeciw naszym dotychcza
sowym propo.zyc.iom. 

Za Prezydium KK NSZZ 
„Solidarność" 

.M. KRUPIN"SKI 

--------------------~------
Segregacja pici 
w Iranie 
Ukazujący się w Teheranie dsten• 

1'1k .,Kayban" poinformował, te ivla
dzę stolicy Iranu nmienają „ekspe
rymentatnle" wprowadzić sekregację 
płci w autobusach. W tym celu ma
gistrat Teheranu zakupi piętrowe 
a.utobusy, w kt6rvch dolny pokład 
lif:d'lłe móęł hyf ~•3mowany wylan
llie przez kobiety, zd górny - przez 
męłczyzn. 

Dziennik .• Kayhfn" stwlertłzłl, :te 
dec:vz.le o wprowadzeniu segregacji 
płci w autobusach trherańsklch pod
.lęto „Jako kote,lnv krok na drod'łe 
llo reatl7.acjl muzułmańskiego mode• 
I• tycia". 
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MÓWI WŁADYSŁAV/ 

Do Wytwórni F>llmów Oświatowych zaprowadl'liła 

11mie wypowiedź jednego z uczestników gdańskiego Fo
rum Stowarzyszenta Filmowców Polskich. ,,Sytuacja w 
„Oświatówce" jest dramatyczna" - usłyszałam. Co to 
znaczy? - pytam więc redaktora naczelnego WFO, Wła• 
dysława Orłowskiego. (Trzeba dodac. że mój rozmówca 
pełnił tę funkcję już w latach 1962-68 i na dawne sta
nowisko powrócił w kwietniu br. Ma więc skalę porów
nawczą). 

- To stwierdzenie jest dość alarmistyczne, ale n•le od· 
biega od prawdy - mówi Władysław Orłowski. - Na• 
sza wytwórnia ma popularyzować wiedzę, technikę, orien
tować społeczeństwo. Na pi;:estrzeni ostatn•ich l~t 
Oświatówka" zmieniła profil. Przeszła na pozycJę 

przedsiębiorstwa usług filmowy "h dla 'Tv zleceniocta:w
ców. W znacznej więc części program tw<>rzą zamówie
nia. Nasza inicjatywa programowa to 30-40 proc. pr~
dukcji, realizowanej z funduszu filmo~ego. T eoretycznie 
telewizja mogłaby pochłonąć wszystkie moce produk
cyjne i nie byłoby problemów. ani rozważań o er;zr.'
stencji Filmy Tv trafiają do nas już ze wskazaniem 
(często' własnego) realizatora (a były okresy dość b~
troskiego przyznawania kwalifikacji). Oczywiście, nie 
muszę podkreślac, że u nas pracuje kadra naprawdę 
dobrze wyszkolonych fachowców. Jest grono starszych, 
wyspecjalizowanych w swoich wąskich, bardzo trudnych 
dziedzinach. Tu wkwi.czamy w kolejny problem - nie 
zaWl;IZe udaje się im znaleźc następców. Np. bardzo ma
łe jest zainteremwanie filmem biologicznvm. Może dla
tego, że nie stworzyliśmy systemu nagradzan~a za bar
dzo żmudną i ogromnie długo~rwałą pracę. Wiedza 
współczesna wymaga sięgania do często bardzo skompli
kowanych dziedzin nauki. choćby dotyczyło to tylko 
pewnych hipotez. No. Józef Arkusz zajął się teraz t~oĆ 
rią prof. Sedlaka. Duże środowisko musi równ.ież ;nie 
szansę eksperymentowania. Musi także ~ypowiadac się 
w kwestiach społecznych . Dlatego V:'łaśme pow~~t peł
nometrażowy film Adama Sobolewskiego „Grud:i;ien · Ro
bimy również kronikę ze zjazdu ,,Solidarności". A wra
ca iar do zleceń, to "t"Zec:>:ywiśc\r i ~h ilość zrcrnla.ła. Pro
dukcja filmów szkolnych obniżyła ~ę poważnie. b

0
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ministerstwo ma za niskie limity fmansow~, .a WF. 
j~ wytwóntlą drogą. Ale z kolei wyelmunowan!e 
nas z tego typu twórczości byłobv z pewnoścla ze szko
da dla procesu dydaktycznei;io. Ministerstwo Rolnictwa 
- drugi z naszych stałYch zleceniodaw<'ÓW - leple1 ro
zumie potrzebę realizowania fllmów perfekcyjnie przed· 
stawaiacych temat., "'.'i!lędz:v innvmi pr~~uiemy nad .:yk
lem dla pl.'zysposobienla rolniczego. Jeśli chodzi o ~
szP przvszłoroczne perspektvwy, to dziś mogę 1'0, j
dzieć . te w 70 proc. już je znamy. Sa też nadxie e 
na ~k~port. Daźymy do stw orzen i„ spec' alnego iura, a 
może właściwszvch kontaktów z „Filmem Pol~kim". Na
wiazaliśmy kontakt z Centralą Filmów Dydaktycmych 
przy Ministerstwie OŚW'iaty w Austrii. Padł projekt 
wspÓ1nej produkcji filmu o bitwie pod Wiedniem. Rea
lizowałby go Jerzy Pop.!el-Popiołek. W naszych planach 
jest m. in. f.ilm o Jasnej Górze, jako te w przyszłym 
roku obchod7Jlć będzie swoją rocznic~. Chcemy poka· 
zac klasztor jako centrum kultu, symbol lntegru"'cy 
świadomość narodową, a także jako zabytek. 

Oczywiście, jak zawsze w naszym programie ważnił 
pozycję stanowią tematy dotyczące sztukł. Powstał, w 
reż . R vs:zarc?a Takonieczne!{o. ~rdzo interesujący film 
o Jonatatrte Sternie. K'azimierz Mucha zz:eallzował 
„Maggha" .(to pseudonim malan:a madernłsty, który 
wprowadził do swoki twór<'zości sztukę ;apońską). 
Jadwiga żukowska kończy pełnometrażowy dokument 
„Rodziny rybaków". Zygmunt Skonieczny robi serię fil
mów o wsi polskliej - od reformy rolnej, poprzez błę
dy i skutki różnych decyzji do poszukiwania dróg wyj
ścia. Powstał film „Przyszłość" Marka Koterskiego o 
akcji „Monar". W tym 45-minutowym obrazie mówi się 
o wyleczonych z narkomanii, o tym, jak odebrać lu• 
!!ziom strach przed życiem. Piotr Andrejew w „Ucie
czce" przedstawia historię d7!iecka z domu wychowav;.. 

czego. 
I 

- To wszystko, co pan powiedział, sprawia wraten!e. 
że jest wspaniale i produkcja kwitnie.„ 

- Korzystając z małej reformy, mamy prawo rozlł• 
czać się wartościowo. I ten plan chyba wykonamy, a 
i ilościowo rozliczymy t1ę także nieźle. Bieżący rok jest 
już jasny, ale trudno nie myślec o przyszłości z tros
ką. Jak powiedziałem na wstępie, zlecenia stanowdą po
ważną pozycję w naszych planach. 

Rozmawiała: RENATA SAS 
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Wyobraźnia - jest tym, co dziś najbard~iej chyba potrzebne w my
śleniu o przyszłości naszej kultury narodowej. Nie może jej zabraknąć 
ani twórcom, ani odbiorcom (nazwijmy ich wreszcie precyzyjnie, po 
imien'iu, zaniechawszy kontynuowania mętnych a długoletnich dywaga
cji na temat tzw. współdziałania i współuczestnictwa) wreszcie urzę
dnikom biorącym pieniądze za zajmowanie etatów w kultur-ze. 

Pamiętając o tym, te to nte państwa a 
społeczeństwa, narody, klasy, warstwy .l 
grupy społeczne tworzą kulturę, wymagaJ
my od państwa jedynie tworzenia optymal• ' 
nych warunków dla jej zaistnienia i funk
c,onowania. Idąc dalej, można przewidywać 
I taką sytuację, że z dobrodziejstw owych 
warunków będą korzystać ci, kt6rzy przed
stawią dzieła wartościowsze (oczywiście, w 
każdvm wypadku miernikiem powinny być 
autentyczne korzyści społeczne), metody l 
formy unow•.~ec· 1'nlanic ~:Cutecznie i~ze: P,o
wlnno więc dojść do zdrowj konkurencJI. 
w której naitradzany będzie lepszy. 

Potrzebna jest wyob:raźnia _ ta mniejsza, wystarczająca do przewi
dzenia teg<>, iż wraz z pierwszymi mrozami być może zamkną się 
drzwi domów kultury, zgasną sceny teatralne i ekrany kinowe. Że 
nawet gdy ta czy inna placówka kulturalna będzie czynna, może za
braknąć środka lokomocji, by doń dojechać, nie mówiąc już o czasie, 
siłach i chęciach u potencjalnych widzów i słuchaczy. Wszystko to w 
rękach opatrzności (pogoda) i górn~ków (węgiel). 

I tutaj dochodzimy do tej wyobraźni, 
której wiele powinni wykazać urzędnicy 
zarówno z resortu kultury, jak i z admi
nistracji terenowej. Myślę, że powinno im 
jej starczyć na tyle, by. już teraz maksy
malnie oczyście pole, na którym nasza kul
tura ma się rozwt::i.ć. Powinni więc sobie 
jasno uświadomić, :i:e nie ma :i:adnej po
trzeby, możliwości i obowiązku, aby pań
stwo finansowało całą dotychczasową roz· 
budowaną, ale chwięjną strukturę, na któ
rej wegetowało nasze życie artystyczne l 

B łało widzQ te najbliższe perspekty
wy wytyczane przez kalendarz. ~ów 
nie biało jak iasno, że zy;;kawszv 

-' nazwę „niespodziewanych trudności 
obiektywnych" będą one przewodnim mo
tywem tłumaczefl wszystkich zaskoczonych 
przez sytuację. Dadzą oni tym samym do
wód tak ewidentnej krótkowzroczności. że 
właściwie nie ma co 'nimi zajmować się 
dłużej, dedyku iac im jedynie p!7.e-strogę Z>'
ozerpniętą z wiersza tak modnego ostatnio 
Miłosza: „Nie r.aśladui tych, co kłamią 
lekcewa:!:ąc rzeczyWistość". 

Zima jednak wcześniej czy później po
puści ł zrobi się na tyle ciepło, :!:e przyj
dzie czas na zbieranie tP ~o. do u <'siania cze
go potrzebniejsu jut duto większa wyo
braźnia n1ż do przewidzenia Ż <i słupek 
rtęcl spadnie poni:!:ej zera. Już dziś trze
ba mlec świadomość tego, że pole kultu- _ 
ralnych działań tylko w niewielkiej części 
będzie przypominało to znane nam od lat. 
Kurczą się możliwości i zakres oddzlałv
wanfa przyzakładowych olacówek kultury. 
Do tej pory dotacje zakładów pracy na 
kulturę znaczyły wiele. Podejrzewam. że 
wraz z wprowadzeniem zasad reformy gos
podarczej mogą nie pomieścić się w ra
chunku ekonomicznym I znikną zupełnie. 
Tym bardziej że - mimo zapewnień mini
stTa Tejchmy mimo konkretnych WD;orlkbw 
na IX Zjeździe PZPR - obowiązki łoże
nia na działalność kulturalną przez socja
tistyczny zakład pracy nie znalazły należ
nego sobie miejsca w ustawie o przedsię
biorstwie państwowym. Gdv już mowa o 
reformie gospodarczej, trzeba pamiętac. że 
jej wpływ na życie artystyczne i kultur11l
ne będzie daleko większy n~ż to zdolni są 
przewidzieć niektórzy bujający w obłokach 
twórcy I animatorzy kultury. Dz,ieło sztu
ki podlegać będz,ie orawom rynku. I tak 
na przykład ciekaw jestem m. in. niejedne· 
iio z wydawców czy też autorów, _gdv ich 
do tej pory drukowane w wielotysi~cznych 
nakładach książki nie zostaną przyJęte w 

komis przez księgarzy lub zostaną zwró
cone. Gdy do tego dodamy, te współudział 
związków zawodowych (bez względu na !eh 
nazwę) w życiu kulturalnym na pewno n!e 
będzie polegał na skwapliwym wykupywa
niu biletów na pierwsze lepsze z brzegu 
przedstawienie, to już to wszysl;ko starczy 

na zupełne wywrócenie do g6ry nogami 
dzisiejszych struktur organ<izacyjnych i form 
finansowania kultury. 
Najważniejsze jednak, z ·czego sobie trze

ba zdać sprawę i przewidzieć tego faktu 
konsekwencje. to t:J, \il wk!"oczyl'.Śn"; v• 
czas autentyc:::nee.o nlt·-:2 '!zm11 w·l:~zt"'" t,· ',t•a
niu modelu kultury w kra)u. W krótkim 
odstępie czasu ukazały się dwie deklara
cje na ten temat w uchwałach: 
IX Nadzwyczajnego Zjazdu PZPR i I Kra
jowego Zjazdu Delegatów NSZZ „Solidar
ność". Wprawdzie Ich wspólną cechą jest 
odwoływanie się i stawianie sobie za cel 
Interesu ogólnospołecznego, ale nie łudźmy 
się tą deklaratywną zbieżnością. Różne są 
inspiracje, źródła, t,radycie. inny wreszcie 
stosunek do klaso~go patrzenia na pro
cesy społeczne. 

Nie łudźmy się także, iż konsekwencja 
tego nie będą daleko idące zmiany w 
:u nkt.:'io notvan :n 1necen"tc \P sfp1· ~t· .a::l b.J.!· ~· . 
Obie · zresztą strony chęć sprawowania go 
zgłosiły. A mecenas, jak to mecenas - mo
że deklarować (I stosowac nawet w pra~
tyce) nawet najdalej posuniętą toleranC'Ję, 
air• prderowac będzie dzieła ideowo mu 
bliższe. 
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kulturalne. Należy zastanowić stę na pr10-
rytetami i nad nimi otoczyć opiekę. Dziś, 
jutro I tak po.;hłoną cały skąpy budżet, 
pojutrze mogą p0jawic się nadwyżki -
niech ie wtedy dostana ci. co mają cpś 
soołeczule korzystnego do zaoferowama. 
Aby jednak taką sytuację stworzyć potrze
bna jest urzędnikom nie tylko wyobraźnia, 
ale i odwaga. Odwaga przeciwstawienia się 
najróżniejszym naciskom. Odwaga przeciw
stawienia się biadoleniu, że ,,niie mo:i:na 
uszczuulać dotyrhc1'.a~owcl!o stanu oosiau"
n!a". Można, a· nawet trzeba, aby ochronić 
to, co najlepsze i stworzyć miejsce dla te
go, co dobre i dopiero s!ę narodzi. Potrz~ 
bne do tego są decyzje Jednoznaczne, moze 
nawet czasem bolesne dla tego czy inn<?l>"O śrofł" 
wiska lub grupy. Decyzje, które by~ moze 
nazwane zostaną niedemokratycznymi, ale 
sztuka· demokrat:vezna nie jest. I właśnie 
brak demokra~ ii (te i oozorne i. sp,•kt;łkular
nej) w decyzjach dotyczących sztuki może 
się przyczyni~ do tego, iż kultura w na
szvrn kraju stani<' się autentyczni:i cromo
kratvczna, że będzie miejsce przede wszy
st!tim dla tego, <'A) jest prawdziwa sztu
ką i co jest społecznie potrzebne. 

JERZY BĄBOL 

Premiera u Trubadura' 
Po wielu perypetiach. :r.mia.nach 

realizatorów, „Truba~r" G. Ver
diego bęchie miał wreszcie premie
rę na scenie Teatru Wielkiego. 
Opefa o bardzo skomplikowanym 
libretcie. za to wspaniałej muzy.::e. 
od 1853 roku pozostaje w repertua
rze największych scen. - „Truba
dur" to wspaniała okazja do po
pisu wokalnego solistów - mówi 
reżyser Józef Grubowsld. - W -Ło
dzi są wspaniali śpiewacy, przy
znam że jestem zaskoczony ich kla
są. Praca nad inscenizacją była 
szczególnie skomplikowana. jako że 
wszedłem w nią już na którymś 
etapie działań innego realizatora. 

Jacka TomWka, a chór prac.ował 
pod kierunkiem Romana Zielińskfa
l(o. 

Poniewail. „Trubadur" to pięltr:e . 
głosy, odnotujmy wykonawców, 
którzy zaprezentują się w czasie 
sobotniej i niedzielnej premiery. 
Leonora - Bożena Kinasz-Mikoł~
czak i Danuta Salska. Aaucena • 
Ryszar& Racewicz i Jadwiga Mi• 
recka. Manrico - Henryk Kłosiń
ski i Zygmunt Zając, Luna - Wie• 
sław Bednarek, Ferrando - Wł-0-
dzimien Zalewski i Tomasz Fikas. 
Inez - Maria Szczucka i Ewelina 
Kwaśn!ewska, Ruiz - Jerzy Ryn
kiewicz i Adam Duliński, Posła
niec - Andrzej Jurkiewicz i Ry
szard Adamus, Stary Cygan 
Ludwig Krogulski. (n) 

W Malej Sali Teatru Sowego Zł bm. odbędzie si ę premiera 
„Czwartkowych dam" Loleb tJellon - jednej z najwybitniejszych 
aktorek francuskiego teatru. W sztuce przedstawiającej dzieje fa. 
scynujących kobiet, wystąpią: Hanna Bedryńska, Urszula Modhyń· 
ska, Kazimiera Nogajówna i Barbara Wałkówna. Spektakl wyre· 
iyserowala Wanda Laskowska w scenografii Barbary Jankowskiej, 

Scenograf Irena Skoczeń padkre
śla swoje starania o stworzenie sce
nerii czyniącej libretto iaśniejszym, 
zastrzega się przy tym, że zmiany 
realizatorów, ścieranie się koncep
cji, nie c!o końca służyły jej no
mysłom. Zasygnalizujmy więc tvl
ko, że na scenie ogladac będziemy 
średniowieczna Hiszpanię w nasi;ro
ju płócif'<!l El Greca. 

„Czwartki 
literackie" Teatr Nowy zaprasza także najmłodszych widzów na bajkę „Za 

lłedmloma górami" Ewy Szelburg-Zarembiny. Reżyseria I cboreo
r:rafia - Barbara Fijewska, scenografia - Iwona Zaborowska, mu· 
zyka - Toma!l1' Kiesewetter. 

Na zdjęciu: Jerzy Chojnowski, Jan Konieczny 'ł Krzysztof Len· 
czyński. Ub) 

Muzycznie „Trubadura" przygo
tował Tadeusz Kozłowski, stara}ąc 
się o maksymalną wiernośc Verdie
mu. Ruch sceniczny jest dziełem 

Uil.SOl!fiiil'aliiiMiSNS~k:XQ41."1"„ 3ii:&Z'~~~~<.V.nllil1i.ll:Zii'llll••••E.iM:llli.1:&t·i'!:u;!';3'•;;'!'.l· •ii.!:..thJrni~;,);F~ 

Związek Literatów Polskich 
Inauguruje w tym sezonie swo
je tradycyjne „Czwartki literac
kie" GosPO<iarzem dzisiejszego 
spotkania jest ooetka Ewa Fi
lipczuk. Wprowadzenie wygłosi 
dr Henryk Pustkowski. Wiersze 
recytuja aktorzy Teatru im. J. 
Tuwima. Początek imprezy, cx?
bywającej się przy al. Miclde
wicza 15. m p, o godz. 19. 

S Nie należę do zwoleniczek opierania wszystkiego co niemożliwe na aktywno
~ ści społecznej. Długo by wymieniac komitety powoływane z okazji i na cześC. 
~ które po produ były. Pominę już wątek inicjatyw społecznych, organizowanych 
S: odgórnie, tworzących iluzję działań, starań i wysiłków. Łatwo zestawić listę na§ zwisk ludzi. którzy tę czy inną inicjatywę popierają, są „za" - :i:nacznie trud
S: niej o zaangażowanie w sprawę, zwłaszcza gdy wszystko wydaje się oczywiste. A 
~ tak jest właśnie z łódzką filharmonią. 

Zdawałoby dę, że niczego „odkręcać" 
ani stawiać na nogach nie trzeba, b-0 już 
wszystko ustalono, wydano wiele mi
lionów złotych, aby planom nadac real
ny kształt. Jednak zorganizowany spon
tanicznie komitet budowy filharmonii, w 
którego prace zaangażowało się wielu 
wybitnych łodzian, zmuszony jest podej
mować rozliczne manewry, których wy
nikiem, oby wreszcie było utrzymanie 
lokalizacji FŁ _ (między al. Mickiewicza, 
uL Sienkiewicza i Kilińskiego). Obietni
ce resortu ikładane przez ministra Tej
chmę w styczniu br., że w bieżącej pię
ciolatce ruszy w Łodzi jedna z in we
stycji - muzeum sztuki lub filharmo
nia - okazały się całkowicie bez nn
krycia. 
Przyszłość obu tak ważnych dla mia

sta · kraju ;ns tytucji wzięły w fwoje 
ręce społeczne komitety. Ponieważ wie
lekroć już pisałam na temat działań lu
dzi zabiegających o ratowanie życia mu
zycznego w Łodzi , o utrzymanie zespołu 
o blisko 70-letniej tradycji I wy~'Okim 
poziomie artystyczn;l"'m. ch<!ę zatrzymać 
się t ylko nad ostatnią inicj atywą komi
tetu. · 

Z prawdziwą satysfactcją z uczestnicze
nia we wspaniałym wydarzeniu muzy
cznym, a także ze świadomości& wspól
noty intencji z tymi. k tórzy przyszli na 
koncert

1 
opuszczałam salę Muzeum Mia

sta Łoazi. Tam właśnie odbył ~ię pierw
t?:Y ze społecznych koncertów na rzecz 
budowy filharmonii. Przewidywano oko
ło 200 słuchaczy - w efekcie było ich 
o w\ele więcej. Przyszli na ten kameral
ny występ pła~ po 100 _ zł za bilet. 
Wiele rodzin z dziadkami i wnukami, za
fundowało sobie to muzyczne święto. 
Wi<!ać z tego, że „miasto złe dla kul
tury" ma taki mały „trójkąt ber
mudzki", w którym świat nie kończy 

się na szarutkim bytowaniu. W kulua
rach dyskutowano i o wybornej jakosci 
naszej orkiestry kameralnej pod dyrek
cją Andrzeja Raji;kiego, i o wspaniałym 
śpiewie Teresy May-Czyżowskiej, ale 
także o przyszłości łódzkiej muzyki. Zro· 
zumiałe, że na koncert wybrali się ci, 
którym jej pi;zyszłość leży na sercu. Dla
tego długo by wymieniać kogo nie było, 
a być powinien. Ąle z jeszcze większa 

satysfakcją należy powiedzieć o obec
nych - a najliczniej przybyli naukowcy. 
głównie związani z politechniką. 

Zanim w imieniu komitetu budowy 
!ilharmonii zapraszac będą na kolein <:> 
koncerty - a udział w nich zapowie
działy znakomitości świata muzyczne~o 
- chcę przedstawic kilka opinii po kon
cercie inaugurującym cykl. 

TERESA . MAY-CZYŻOWSKA: - z całą 
serdecznością popieram działania zmierza
jące do otywlenia sprawy przyszłości fil· 
harmonii. Orkiestra, o której J. Kasprzyk 
mówi słusznie. te jest drur:ą po WOSPRiT, 
zasługuj~ na normalne warunki pracy. Bar· 
dzo ucieszyłam się z zaproszenia do udzia
łu w koncercie na rzecz budowy. Oczywiś· 
cie. chciałabym kiedyś śpiewać w nowej 
filbarmonli. Atmosfera koncertu, reakcje 
słuchaczy świadczą, te jest wielu ludzi po• 
plerającycb I oddanych tej Idei. Ja też do 
nich naletę z całym przekonaniem. 

PAN CZESŁAW SUŁKOWSKI, :Eawsze O• 
hecny na koncertach w filharmonii, dodaje: 
- To mit, te nasze społeczeństwo nie gar· 
nie się do kultury. Ale prawdą jest, 7.e lu· 
dziom tneba stworzyć warunki nczestni
czenla w niej, Dlatego tak wałna jest spra· 
wa ustalenia przyszłości filharmonii. Nie 
rozumiem czpmu trwa spór 0 łokalizacJę. 
Przecież taka placówka musi być w cen-

. trum miasta. 

I 
PREZYDENT J. NIEWIADOMSKI zobo

wiązał się do końca października przedsta
wić decyzję lokalizacyjną. Głównym prze
ciwnikiem pozostawienia filharmonii tam, 
gdzie ją zaplanowano - a trzeba dodać, że 
do tego szczególnego geologicznie mle.J~·a 
przygotowano projekt - jest główny archi
tekt miasta, pan Sadowski. Jut niedługo 
jednak przyjdzie na:m cze'kać na ro:zslrzyg
nięcie pyl ania czy kolejne mlli-0ny zostsna 

wyrzucone, a próby urealnienia ju:t I tak 
latami czekających pla·nów :r.osteną zn6•.V 
odsunięte. 

- Jak pan prezydent· ocenia celowo§ć 
społecznych działań? - pytal)t po koncer· 
cie? 

- Jestem tym wszystkim :r.budowany. 
Szczególne słowa uznania naletaloby skie
rować pod adresem prof. Lanzendorfera. 
Ten komitet jest. jak w!dać, rue po to, że
by tylko był a jego członkowie rzeczywiś
cie potrafią zaangażować Innych. Będę się 
starał tak:te popierać I pomagać. Co do lo
kalizacji, opinie są rótne, ale decyzja jesz
cze nie zapadła. 

- BARBARA TROJANOWSKA, sknypacz· 
ka w filharmonii: - Ja I moi koledzy je· 
steśmy 7,askoczeni. te komitet działa tak 
aktywnie. My zrobiliśmy chyba wszystko, 
co motllwe. Był moment :te umallśmy ił 
sytuacja jest beznadziejna, a nam wypada 
tylko czekaj! .kiedy •I• to wszystko zawali. 

Teraz odły!a nadzieja, Komitet wtączył do 
działania wielu wspaniałych ludzi i nas 
wszystkich pracujących w filharmonii takte 
sprowokował do podejmowania kolejnych 
starań o naszą przyszłość. Qrkiestra składa 
się głównie z ludzi młodych. Musimy mieć 
perspektywy i chcemy uczestniczyć w ich 
urealnieniu. Ten koncert był dla nas 
ogromnym przeżyciem. 

PROFESORA JERZEGO LANZENDORFE· 
RA, pn<ewodniczącego komitetu, proszę o 
ocenę dotychczasowych dzialan. 

- Jestem pOd wrażeniem tego koncertu. 
Wiele osób zwraca się z poparciem dla idei 
hudowy filharmonii. Oczywiście, wszelt<ie 
wypowie«Jzi na obecnym etapie naszych 
problemów sprowadzaj" s!ę do stwierdzeń 
na temat lokallzacjj. Nie muszę z.apewnla~, 
że Sródmieście uważamy za najlepsze miej
sce dla takiej instytucji. Cieszę się. łe ze 

zrozumieniem i sympatią spotkała się spra· 
wa społecznych koncertów. Wiele osób PY· 
tało mnie. kiedy następny i czy nie planu
jemy wprowadzenia abonamentów. To 
wszystko uznać nalety za wspaniałą popu· 
Jaryzacje Idei budowy fllharmonli, a także 
rodzaj reklamy :tycia muzycznego w na
szym mieście, szczególnie zaś piątkowo-so
botnicb koncertów lódi:klcb symfoników. 
Mnie.I satysfakcji daJ11 wyniki konkretnyeb 
dzlala11, bo lokalizacja jest wciąt probie· 
mem dyskutowanym. 

Realna ocena sytuacji spratWla, te nikt 
dziś nie pokusi się o jednoznaczną od.po
wiedź na pytanie kiedy stanie fllharmon\<l. 
Niemniej trudno przecenić wielką i zaraź
liwą pasję, z jaką eoraz większe grono ml
lośnlk6w muzyki jednoczy się we wspól
nym działaniu . Tego społecznego zaangato
wan~a nle motna zniszczyć I o tym łódzkie 
władze po.winny pamiętać szczególnie. 

RENATA SAl'I 

R6wlliież w czwartek, ale za 
tydzień i w lokalu biblioteki 
przy . ul. Sienkiewicza 8518,7 (Uni
bud). odbędz.ie się spotkanie z 
prozaikiem Wacławem Biliń
skim. Wieczór autorski rozpocz
nie się o godz. 17,30, a jego or
ganizatorem jest Dział Kultury 
i Rekreacji Łódzkiego Pn:edsię
biorstwa Usług Socjalnych Bu
c!ownictwa. 

(jb) 

Z~<OOczył się 
I etap Koo~ursu 

im: Wienfawski!go 
Sroda - 14 bm. była ostatnim 

dniem przesłuchań pierwszego eta
P\l VIII Międzynarodowego Kon
kursu Skrzypcowego im. H. Wie
niawskiego. w którym wystąpiło 

dwoje reprezentantów Polski: Ka
zimierz Olechowski - student dru· 
giego roku Akademii Muzycznej w 
Warszawie w klasie c!oc. Zenona 
Brzewskiego l Magdalena Suchec
ka asyste-ntka Warszawskiej 
Akademii Muzycznej. absolwentka 
w klasie skrzypiec doc. Krzyutofa 
Jakowicza. 
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ŁKS STAL 2:0 (1:0) 

Chojnacki w głównej roli 
10 kolejka 1>!!.karsklel ek.st.raklas:r była szczęśliwa dla drułyJl!I' ŁKS. 

Łodzianie pokona!( na własnym boisku mielecka Stal 2:8 {1:0). Obie 
bramki 5trzellł Chojna.ck! (3ł I Sł mln. spotka.nla). t.KS: Roba'ldew!~a -
Gajda, Bttliacld. Ró:ty<:ki - Klimas, Dziuba, Gabrych, Chojnacki -
Plaehta. Milczarski, Slawuta. STAL: Klimczak - Kubtekl, Oratowskl. 
Łu.kastk, Mrowiec - Hnaido (od a mln. Cha.mielec), Buda, Ty.J>urski, 
Ciołek - Janlkaws.kl, Łatka. Żółte kartki «>trzymali: Buda I Łukll6!k 
oraz Slawuta. 

Nie mog1a t.a1-0<w.ać iniel'..czna g,ru- ostor-0 'uiatak()iWl3ł Rna.tl11, wy""1sk.al 
>J>a ikib.!ców o.g::i>daJą.ca WC'Z<O'ra.).s.•Y · mu J)b"kę. ~rai Jesz.c.'2e J>O drodze 
1J>OJed'Y.nek LJ,g,owy Pollli~Y mielec- &topera 1 bra.l'lllkall:'.za l w ten IJX>
lką Stalą I LKS. N• boLs.ku og.ląda- sób :tdoby! o!ltait:n0ego ~la mecz11 
liAlny wiele ~n.teresU1:\aCY<Ch akc;I. łJK1S zaitem zdobył <twa ważne 
zwlaszc?.a w diruglej poł<01wli.e. To co i:ru.nlkity:, maJaee llW'Oolą WYIJl1(>Wd 
.najbardziej rzucało sill w oczy to 'Pr:zed ~ w Krakowle z WLslii. 
~zede wszystkim przyjem.na lila Syrtruao}a lkactrowa tect d'I'llld:ymy j"5t 
oka, dobra teth;nl~znle i:ra rywall, nie do poea~lirowcuin!a. Kont1m:Ji 
a swyclęstwo 5-ta.ło sle udzlałeni na1baW<lł SWl Sławuta, nie mot!e ior.a'! 
1ospodarzy. Z cnego to przeóe wsr.y- F.lllplak po oper.a.o,i. Gal.an.t t~ n'.f\> 
slJk.im w).'lnlikalo? W pr.z.y;padiluu go~ci .~t w Qe!m.1 sił. Dodia.)my do tel{ill. 
bra®lo strrzalów z daillszel odlł!gł<>- ~ oo <>dinlesi.on..'Yl!Il ur:aa:.ie na t·-e
kt lub nyb.ldl!ll decyrz.Jl przy odd ~- ·nini!!.JU, pod ma.Idem za1pyrt.a!Ill.a st<tl 
rw.anlu ce!Jnego tra.fien1a na bramkę w~p Plaehty. A do IWńca pri:e
:Roba.klewtcza. Łatka 1 Ja.nlkow.skl ctd „~r~11wek !es!e.n:nel rutndY l>O
craz Ciołek chcieli P<> prostu „WJ'!!- zosbalo t'!lllko 5 .!role.lek SJ)O'bkaft, al• 
ch&ć" 1Z plllltą ło brM"I!kL Siztu.<R ho jak kto wOili jeszcze 5 k<l<ieję.k 
jedlnar:t ~le nie !><>Wiodła, bowi~m ~ • .Jdch. 
lf.alWSZe l)Ot'rąt!l kltoś w J)Orę hnte1- ANDRZE.J SZYMA~SKI 
iwenl.ować •l'.l<>S'6d ~dzk11ch zaiw<>d1nl-
orow. Wyimown:wn te®O 1>rz;'Otładem 
.jegt ~u.net.~ Hl:S w r2lllltach rot-

~~ait "'\1~~a.~~na:i.to ~~~ 1 Pił KARSKICH BOISK 
dobrnie s opi~i nad Łatk!ł ł la.n!-
ltowsltlm iw;iv.>iąu~I ste Rótycki 1 

Gajda. „Dwie osy" mdelec,kiego n.a
oacflu :zostały «:net»tir~dltzowa:ne, a llAY 
d.Od.amy ~e do tego, b• w tr-oo
lr:ill IJC)la um!ejebn4e pl"ZeS'Zlka.cllz4lł w 
1iOI:z8 C!olkl>wl J)>OlmOCnik Gabrych to 
JWĆW«JUls Jasne s!e sta>}e. te tre
:ner Le.s'Jle.k .Jezler6ld wlaśclwi'!! 
.,..'"O!llpra.cow.al" przecilwniil<e. 

W tym mecru najsłabszymi torma
ejaml Obli zeapołów był !ódz·k! atak 
I mielecka obr<~na. N1c więc d2iw
nei)1;'0. :te taden z nap:i,;~n:ików LKS 
nie "IV!llllsał alt: tll4 l \s te s.tn.el<:ów. 
a akatLje ~u temu mleli wyoorne. 
w 20 mhn. sPobkan:La po l.d•e.alnym 
~ro~<li\v•mtu Kl!CQlasa le<WQSk;rzy
dio·NY LXlS Sł&wuta 1>rz.es:trzellł 7. 
Clldłeo~l.„ 4 metrów. W l<lealnej 
ay,tuact)I. znaita~ &lę r6wtn1.e1: Milczar
lllkł iw • milin. m=. P<> dośrodlk">-
iwani!.u 2 lew.eil 5tirony miał tylllto 
.Jilrred sobą 1J11Stą brani..'tę. Zr'l>D'I 
i;>raw.Ldił.oowY r11.1ch Jtł<lr.va. li!ClZ 1>Ltk.e 
mimo to J)OIS'la'ł W)"90ik<> nad poJ)rze
~. N1c więc dlZiwn~g<>. że w teJ 
a;'ltiuarj! fll)r.awę kom.piet.u punk<thw 
.;zalaltwllll" pe.m.olCn!.cy, a właśę.Lw1e 
l)eden - ChoJnacki. W H min. sipot-

l
ill:ania pojplsa! s'.e k.a.J)itaiJinym urlerze· 
111'.e.rn z 2G metirbw. Br.am..Rta rz St.a li 
bsł za:sborh!ęly, a doo.a.)rny }esz.c1e 
do t~. $e 1>ibka \l/de."IOOna została 
.,a:ewinęibrmlym ~ls:zem" 1 tym sa
mym Zin11'ltła br.amtkarza, który n.a
oraiwde nte mi.Gł w\eJ·e do l)OW!.e<lee.. 
eta pmy abl'IOl1~. W diru.iitel -palo
!1111.e naitom!.aat ChoJnackl uoowodn;ł 

+ W ellm-!:n.a.cyi)n:ym ~u l)!lika :
~'<kh ml:sbl'1Z0$1.W ś-Wltata (IZ:'l"UP3 lV), 
W~ry J)C)konaly 57.>Wa}cal"i.ę ):0. 

TABELA 
8:4 9--'11 
7:7 u-a 
7;7 >-<I 
8:8 S-.12 
6:8 7--tll 

W~ry - Norwe
Rlummil.a, An.g\'.a 

T,ABELA 
1. J.u~la.\\'1.a &:12 l~ 
2. Włochy a::i ~ 
3. Da'11.l.a 8:11 llł-H 
4. C:.r.eo)a 8:6 t-.16 
li. lJ\l/k$embuTUC 0:12 1-l.7 + Pl<bka<nSJta repreren.tacja RF N, 

la.ko 6Mny :te9pói za,pewn '.l.a sobi~ 
nr.a.wo J1Jrv w f\nade Mts-trzosvw 
SwJa:ta - 82. Druty;na rnlsitrzmv E·1-
rot1>:V po.k<:>n.a~a na w!ed-eńsklan „Pra
terze" <reprezenta·cl~ A<ustrli 3:1. 

TABELA 
d. RiF'N llJ:.O 
2. An!Sbrla 1.0:4 
3. B\llllg.a rl.a 8:-l 
4 . .Mba'll;\.a 2:12 
li. FimlLa·n~!.a 2: 14 
Poa>o6~łe mecze: :&.Jłl!nal'.'.a 

fll~ 
~ 
111-6 
ł--14 
ł-Z7 

1

1 • kiold co to }est n\eus~l1wotć w 

11-: :„:: .:~.::::~ 
gf;r!a. RJFIN - Mba·nl.a, RFN 
pri.a. 
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my, te w dniu 9 pałdzlernlka 
tłll r1>ku zmiul śmiercią tragl
em11 nas• najukochtift_,. ·~h" „ 

• •1 ~ 

ł. 'ł P. c q H-

JA1ROSŁAW KOBUS 
LAT 20 

~e„ odbędde si• 4nła 
15 patdalemlka Itr, e godz. lł 
z kapUey Cmentarza Komunal
nego na zarzewte. 

Pozosta.llł w głębokim tah1 

JtODZICE, SIOSTRA Z M~ŻEM 
I SYNEM 
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Dnia n pat.dz!ernlka U81 roku 
zmarła po długich t ciężkich 
cierpieniach 

S. ł P. 

JA·N~NA 
SO·BlESZ~{ODA 
Z DOMU MARCINIAK 

Pogrzeb odbędzłi! się 4nla 
t6 pażdrlęrn!ka br. o fod2. 1ł 
z kilplic;v cmen•ana przy ul. 
Szczecińskie), o czym zawiada
miają pografone w i:lebokini i.l· 
lu 

DZlł!:Cl t W~CZKI 

z głębokim talem zawiadamia- '· 
my, h d.nla 13 pddzlernlka 
1981 .roku .zmarł w wieku 72 lat 

~ł. . - : 

l ~h : t' :t, ;„.. ~ 

1. 

WŁADYSŁAW 
OLCZYK 

p0grzeb odbędzie a!ę 18 pat,. 
dzlernika br. o todz. 15 na 
cmentarzu św. l'rancls:lka prą 
ul. Rzg«>wsk.leJ 151. 

ZONA, CORltA Z MĘŻEM, 
SYN Z :toNĄ, WNUCZKI 

I POZOSTAŁA RODZINA 

Dnia U pat.dzleznlka 1911 roku 
unarł nagle w wieku lat '18, 
nuz kocbany Ojciec, Tete i 
Dzlad1zlnł 

S. ł P. 

FRANCISZEK 
KLUCZVIQSta 

~eb odbędzie 1111 4nła 
lł _października br. o godz, lł.30 
na cmentauu nym.-kat. na Za· 
ruwle, o ~ zaw!a.4amłaJ!ł 
l>Qgrążeni w gJ~bokłeJ tałobłe 

CORKA, ZJĘC, WNUltJ I Jl()
ZOSTAŁA RODZINA 
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W 411111 13 pUdzlemlka 1ll81 r. 
zmarła, przdywszy lat 81 

S. t P. 

.HELENA 
WlECZORKOWSKA 

POŁOŻN.4. 

Pogrzeb &dbędzłe aię ' dnia 
U patdzlernlka br, o godz. 14 z 
kaplicy cment&rza św. Józefa 
przy ul. Ogrodowej, o csym u· 
wtad:i.mła 

STN Z :BoNĄ I WNUCZKI 

Dnia li patd«lernlka 1981 roku 
odnedł od nil na za.wsze nau 
nalukochail.uy M11t. Ojciec, Te~ 
I I>złarlek 

S. ł P. 
JAN SMELA 

LAT ST 

Pogr.zeb odbędzie ł!ę dnła 
15 patdzlernlka br. o godz. 15.30 
na cmentarzu św. Wincentego -
Dol)'. 

Porrlłte'DI w amutku 

ZONA, CORK.I, ZIJ~C 
l WNUKI 

W dniu 13 paidziernika 1111 r. 
2211ada nieodtalowaneJ pamłęel 
Matka Babcia I Prababcia 

s. t '· 
ZOFIA BURZVIQSKA 

Z DOMU WYSOCltA 

Wyprowadzenie zwłok 11ut11pi 
duła 16 pa.trhłernlka br. o go42. 
13.30 z kaplicy. cmental'Zll łw. 
Józefa. ul. Ogrodowa 31, 
Pogrątone w smutku l łałObie 

DZIECI Z RODZINAMJ 

z stęboktm talem aMrła4unta
mY. h w dniu 11 pałdzlern.lka 
1981 r. zmarła nasza · naJuko
ćhańsza \\Jatka Teśdowa ł Bab
cla " wieku n lat 

S. ł P. 

łRENA PENSZKO 

Uroczysto6ei pogrzebowe o4bę
d!ł się dnia 15 pałdzlemlka br. 
o ro1h. 11.30 na starym Cmen· 
tarzu przy ni. Og<:rodoweJ, Po
grątenl w smutku 

CORKA. ~e I WN1JK 

SZOMBIERKI 'YJDZEW Ą:O (2:0) 

Kiedy nieobecni ·kadrowicze ... 
W dzlesląteJ, tym razem wyjudowej koleJee roo:grywt>k o mtstrzostwo 

ekstraklasy obrońca tytuiu mistrzowskiego, Widzew stoczył pojedynek 
w BytołDllu, ulegają~ Sz<>mhl1>rkom O:ł (Oi2). Bramki dla bytoms.klt:h gór
uik(>.w zd<>byll: SROKA - 2 (w ł i 35 min.) oraz KAPICA (w łS m>n,) 
! OGAZA (lw il5 min.), 

W!Jd:zewis.kh ~en.astka, ·WY }echa la 
do Bytomia os.la.b!ona n ie tyJJko pa u
zudąic1'11lld za żółte kart.ki Zb. Boń
lkilam I W. Smole.rd<!em, aLe tak:te 
.na::zeka•Ją cy.m na odnowioną na Lp. 
skiim stad1onLe !t.onb=:I<: nosa - W . 
Zmudą. ,,AJbsenc.1-a" t •e.J tr6.~k1 (bo. 
h.aite.rów z rewa.n:torwego, z.wydęsk\~ · 
m me.c7JU z NRD) mrusiala za•watvł 
<Ila p.oz<l.o<m\e iory mL<it!'2l8 Poo.ls.kń. 
Nieobecność trójfg.[ wi-O:zeiw&k!ch 

WYNJKJ: Szombierki - Widzew 
ł:O, Lech - GórnJk O:O, ŁKS - Stal 
Z:O, Zal!'lęble - W:isla O:O. Bałtyk -
Legia 0:1, Slask - Ar>ka ł:O. POJ(Oń 
Szczecin - Rueh 1:0, Gwardia War
szawa - Motor 4:0. 

J. FIO~ń 
2. Górn>k 
3. Gw.a•rdfa 
4. Slą.sk 
5. Zall§łęb!e 
s. W1dzew 
7. ŁKS 
8. Stal 
9. Siz(llrnb'.erikl 

:O. Legiia 
11. Wisła 
12. Bałtyk 
13. Le-eh 
14. Motor 
15. A'l'ka 
Hl. RJu1ch 

TABELA 

15:5 
113:7 
13:7 
13:7 
!~:8 
1%:8 
11:9 
1!:9 
10: !0 
10:10 
9:J.l 
9:1:1 
7:13 
6:14 
5:·\5 
4:.16 

J~u 
J3-4 
l&-.10 
1~11() 
111-8 
Ll-13 
11-11 
l~O 
19-10 
1~12 

13.-;11 
7-.13 
8-8 

13'-!!9 
:;.....19 
l>-44 

P!.l!k&ITZ.v Joaik ~I starali się wy. 
iltorrzysta~ d.?.a sle~e m~·sb!"ZJ'l'w.!e Pol
~<i z 1900 r<>k.u ~ trzeba przy.zn.ac. 
te ca:ymJ!l.i to óOIŚĆ skUJl..ect.n~e. c-z·t~
ro'korotn!e 2lltllUSZa•.la.c do lc.a.p!Jtu!ac.1i 
<ra1>rea:enitacyi.tn.e~ bramlka'l"Ul - J. 
Młyinar.C1Z:1-ik.a. W op~n!i S'1>ralW'QtZldaw
cy PAIP, M.ł:1<ma.:-ceyk POnoo.1 s,poro 
w~ny za diwa (tt czte-r€'Ch utraconych) 
~'>:e. NJe l>'.'"Onlac Md<Ćk!ego g.olki'P~-
1ra. WYJt>ada te-<tn"k zauwafyć, 2e 
·I pe.~a ! bralk w obronie dwójki 
zn.akom!~}'IC'h 1>!ł.!t~rrzy (tradyeją stał 
<S!~ j~ :be <11bolc żmul:!y w pieirwsz,_ 
11!.~1 cool?l1en1ności grał Bo.nie'!<:\, 
SttanO<W!.! y ''J\"'111! e na ml yn <f'..a.oos-tn ' -
.lców b:/'t>o«nl-.Jr.1.ch. N'.e st>C>Sńb t·et by. Knmuni·Lnf 
Ło Mtym.a-rozvlk<>w1! ak.u,~eia.n!e wy.peł- v i~ ~u 
1nić WYJMl»ę w ob:"c·runej tam!e w!-

Tot o 
dzew&k!e.!. 

W <>pint.I ~J>r'l.iwomc!a1WCY PAP s.zom 
ble'11<.I m>Ci!OIY't·v WY1!l'rać wczoraj z 
Widzewem Jeszcze lrorzysln:lej.so:y:-:1 
rez.uJitatem. Ty11e, fe w bramce 
~dzkl!ej stal Mt;,nlllf\Cz:vk. JP.-
g.o k<Joles(a PO f.achł\J w. SUt· 
IM był w soozęślhw~e.1 n.lecn 
sytuac:t'- bo.Wiem m!.ał kł·O'!J'1-
ty (<ale wyiszed} z obu O·'>reis.iJ o-
bronną r!jl(ą) ~ynle !lw~ :-azy w 
M m.in1UlCle I.Po str.z.ale Fll!pczakal 
I w 30 mltmcle (IPO si<lll) ·• 1 sam z 
L<>.nką). 

W mmnle mec-z st.al na onzoole'
'll v.m 1>012ll<lC!tl.1.e. a ~ra toc7. vła 'Idę 
nmy tVll>C!We> jes!e.n'nel (.cl>ło.dnej ! 
d·~we1) ~IZ'.e. co t~ nl.e
wa.tJ>!•liwle mfa1o WIOllV\W n.a Ja!t~ć 
hYJt<Olln!S.ki~l(IO mec?.u. M'e!IInv n.atd'Z\"
ie. te tn.ocz.ej fczV't.81: s.k:trteczme1l 
7.a,<!.ra ~ m.:.stnz P<l!ls:k! w Jed~•· 
stej kd!e'i:·e, ooideimw.Hąc w !IO'h<J.'e 
i'·!l włatmlvttn ~taid·!o..,!e- ~.w.el.arv"jrne
~o tkl<e„a - mC'Ze--'.ooka ~oń: 

W.J.d1Zew grał w na&t~D'U•l~cy.m skla
·d.zle: Mlynarczv.k - Pilch. T!oklft· 
ski, M!erzwifi5kd. MOl!e.lko - R"lm· 
ke (ad 68 ąiin. Woźniak). .Te:tewskl. 
'lłozbors1<1. Surllt - F!Mnczak, Lnn
ka (od 48 mln. Sajewicz). 

KOLEŻANCE 

I HALINIE 
KWIATKO'~~łC'~EJ

PRZVBYŁ 
wyrazy głębokiego • współczucia 
s powodu śmierci 

DUŻY J.OTEJt 
LOSOWANIE I: l roz.w. z g tr.ar. 

- wygrana l.046.\00 zł, 3 roew. z 
5 tM!. - wy~ra·ne oo m~.7-03 zł. l i! 
W'ZlW. z S '.raf. zw~ikl. - wyg.ra n'! 
po ok. ·112.500 :z;ł , 5.765 !''()IZJW. z 4 trat 
- wy,g,rane pe> 3:12 z!, 100 4120 r<Yzw 
z 3 traf. - w1-.l!l1"2•ne PO 15 zł. 

LOSOWANIE !ł: 411 rourw. z 5 traf. 
- wv~ne oo <ll'«>k> ro.ooo zł. 3.122 
ro7N1. z 4 tr.af. - wyg;,r.ane p:> 1.35'5 
zł, S\1.549 ro'l!W. z 3 <!Jr.a!. - wyg1rane 
i:o 99 z!. 

EXPRESS LOTEK 
11, 15, !6, 21, 41 

MAŁY LOTEK 

I LOSOWANIE: 
6, 16, 19, 28, 84 

II LOSOW Al'HE: 
3, 14, 16, 28, 30 

BANDEROLA: 
3812 

z talem powiadamlam:v. te w 
dniu 11 października 1981 roku 
zmarł w War,zawłe 

PROF, DR HAB. 

GABRl,EL 
WŁODARSKI 

łf7"e r 

pracownik bylel Katedry Tech• 
nologł1 Włókien Sztucznych P~ 

lłtecłlnlkl l.6_d~kleJ. ·-·a.i----"'···-
s.Jdadaj11• • 

KOLEZANKI 1 KOLED:tY ZE 
SZKOŁY PODSTAWOWE.J 

. Nil 71 

„ 

DR 

RYSZARDOWI 
PAWŁOWSKIEMU 

Wyra~ rłębokłe10 wsp61czucl& 
s powo4u Cmlercl 

TBICIA. 
llkla4a.J, 

KOLBDZT Z ODDZIAŁ1J 
CHIRURGU ONltOLOGl

CZNE.J 

Wyr11y stęllłl<kleso wwp6Jcsucla 
a powodu as-• 

OICA 

SOL.MOK 

ALBlNłE PILCH 
skła4aJ, 

KOLZZANlt! I KOLZDZT 
S ZESPOI.V ' 

Zawłademlamy PnyJael6J ł •Y.
czllwych. te dnia tł paH:&ler.nł
ka br. o 1ods. li z•tanJe od
prawiona u~czysta mtza łw. w 
katedrze za spok6J dusą 

ł. ł P. 
MOI'. JHl 

TADEUSZA LIPCA 

lf ,&t4Gl!Hllłka 1111 Miiu W 
Pitrwaz11 roeznlc4 łmlercl 

ł. ł P. 

JAN,A O·LACZKA 
7.Mła.nle odpr&włon• msza łw. w 
kościele łw, Antoniero przy a\. 
AntO'Dlego o go«s. UO, o ea.ym 
1>owladamta tyczllwych .Jei:o 
pamięci 

:&ONA Z COUĄ 

Wyrazy wspólc211da Rt>dzlnle 
składa 

GRONO KOLdANEK 
I KOLEGOW 

., 

l[oletance 
MGR 

BARBARZE 
NOWACKIEJ 

wvrazy i:leboklego współc1u-
cla 1 powodu zgon• 

składaJ,i . 
O .J CA 

kOLEZANK.J I KOLEDZY Z 
ZP.:SPOŁU SZJtOt. EKONO
MICZN'l'CB Nil I W ŁODZI 

Dit 

RYSZARDOWł 
KOTEWłCZOWI 

wyrasr wap6łe911el• 
łmlerc:l • 

'MATKI 
9kł„•J111 

KOLBSANKJ I KOLEDZY Z 
ZESPOŁU !!iAUK POLITYCZ.. 
NYCR pOLITECHNIJU LODZ· 

IUU I 

S.oledse 
llOB 

MARIA·NOWł 
WJTKOWSK1EMU 

WJ'r&ay neserero -p6łC<1uela s 
powodu śmtsrd 

OICA 

skłMl~-

KOL•UNJU 1 KOLEDZY 

W płerwn' bołMD' TOe1<nlcę 
imJuct moJ•l Matki 

S. ł P. 
WŁADYSŁAWY 
MIECZY"'SKIEJ 

w łntu 17 patd'Ziem!ka 1111 r. 
o Sodz. ł edbędzle Jlę w koś
ciele OO l'ranclszkan6w 1Dsza •w. u duuę Zmarłej, aa którą 
zaprasza przyJaclół ł Znajomych 

CORK.A Z RODZINĄ 

CZWA.R'NlK, 11 PiAZDZIERNIKA 

PROGRAM I 

9.00 Qiit.ery l>O'l'Y rOkiu. 1.1.llS Rep. 
z VMI Ml.ędrzyinair<>d. Ko.rukJu ""IU 
SkrzY1~0 im. Heniryka Wie· 
nJ.aWSk;ieJto w Powwmll\I. 11 .łll Tl\! ra
dLo kileroweóiw. 112.05 z lonaju I ie 
św1a,tia. 12~ Mu.zyq Podhala. 11!.45 
R.oJLnlca:v kwadrans. 13.00 KOClllu.n.lk:t t 
energetyca.nv. 13.Cll Rybaolr;a pro111rw
ui DO!l(Ody. 13.05 studio Game. tł o~ 
Wt.ad. lł.°' Stu'<ido Gama. Hl.OO W~d 
l~.OS Popołutd:n1e dzlewca:ą.t 1 chłop.. 
ców. 16.30 Stud'lo Retaks. 15.36 Co 
~ ~a<ne? - m'lllZyinm.a n.!Mp0-
d'Z'lal!llk.a. 15.65 OUowle« 1 irodoW!
slro. 18.00 Ml\l/zyika 1 alk!l!ua.L:noścl. 
16.30 Fllooenkd trochę za,Poollllnd.a ne 
17.00 Wi.atd. i \IM. sJX)'l"t. 117.10 Rad~<>
we sP01Jk.a<llli.a. l<T.30 Rad:lokl\1l!'ler 
19.0ll DZJ!enrulk W1!.00ZO'rny. 19.25 Kier
masz P<>Lslc!LeJ l)iosenik4. 19.łO „Pu.nkt 
Wl!.ci'<~enia". 20.00 Wi:ad. 1 lin.f. dla 
Jt.l,erowc6w. 20.05 l<Olll.cert t}'lC'Zel'l • 
20.30 M!sbl'Z'OIW.\e nastrQjU. H.00 Wiad. 
\li.OS K<ron:llk.a S!POMoiwa. 21.20 Pinze
boje z LntemstudJa. 21l.OO Z kra }u 
1 ze ~<ta. 21!,20 1'u radd.o k.ler<>MI· 
ców. 22.23 QP'Olle n.a flllUllYIC!Z<t\e>j a.n· 
ten~e. 23.00 Wiad „ Ln.f. '1'(>rt. ()11"8Z 
„•Podemlllti ". Z3.:JO Aln:!·.ycJe p1Jl11;!.c7-
&tyc21!la. 0.QJJ Whad. 

PROORAl\f D 

ttl.30 W\laid. U.36 Co słycha~ w 
świecie. 11.40 Rad1Lotwa P>&rad<n la Ro
do:tnn.a. 11.łS Mazyika hld<>'wa. 1:2.05 
Cd mLnfa1turv do u"'V·C<!'t<ury. 12.25 Nie 
ma mra~'.a1eru. 12.45 S·pleM,..Jąey ait· 
kl'r'ZY. tel .OO Dla kl. IIl-lV - ,.Dla 
k<ażide,~o t)()$ śni.1~nego". 1·3.30 W.Lad. 
l~.316 Ze \w;:i i o w.si. 13 .~ Loiwtccv 
<o'.OPZY1Pkowile. 14.10 Go.spo.da.rcrŁe Qr<}.. 
b!euny rel': 1.0nów. 14.20 Pleśni S.tan!
s!a•wa Mo.n!iul52.k~. 14.40 Poe<z>Ja a trod-
kd ma$-OIWego o<lldrz.Lał:mwnia. Ul.OO 
Tańce per<Slrole - chOd"l<my. 15.10 
Ma.ga,zYITT łowliecki. ~5.:l.O W1ad, lS.35 
Po."°'1'llldn~ drz.tew>cząt i chl<>!JICÓW. 
16.00 tnl!!lt'l'llrnenial'!le r:-a ~en:ty z 
<>o.er. Hl.20 RTSS dila Pracujących . 
Hl.35 Pan Inspektor przy~edł. 17 oo 
SooY.,.techn'.ika d'La wszyistk!cb. 17 :? 
Instruime-lll!a1ne wers1e J>i<00ene!c . !rT.30 
So:ersze spajl~enie. 17.SO Z na<l('!".ań 
Jen.nde Tuurrel. 18·.05 Stadem lnwe
stowa1nych mńJJardów. H!.25 Plebdscy1 
Stiudta Ganna. 18.30 EclJe ct'li.a. 18.40 
Ka!ejdo.slkop n.a·Ulk.!. 19 :IO Polacy 'a
ucea t.amJ! tnJ!edrzyna·rod011vych kon
kiu.:-sów mua:yicznyicb. w.eo Redta~ or
l:·alfVJIWY W.30 Lekicj„ lll'Z. nLemlec
kll·eg.o . 211.00 N.a'Ulka - pralkit>yee. ?i!.20 
W:e•:-s:z.e &p!ewaine - Jarmsz Kofita . 
lll.30 W !a.d. i !inf. sp<>l"t 211 40 Wer
sje I k{)o:it-ro\Ve<ns1e. 212.0S Retl)(l'l"U!t 
L:itei"aokL ~.30 Wybitne kreacje mu
z~1.<i d•aw.n~l. 23.l& Kiron!ka Jtou<l<t.11-
~aóbna . .i:l.30 Woad. 

PROGRAM m 
no.315 Kij ermasz olyt. n.oo COO,,.;ie:n

nle !)()W. w wyd. ci6iw . ..:. I. Turit'.e
n1ew: .,O)C<>W1le I dlZiec l". 11.30 J.a2z 
ze SJkand:vmaw,1. 112.00 EJt,9preo;er.n 
pnz,ez ' Aa~. 12.05 W tona.cli Tró.l
k:I. 113.00 Powtónka z r<>?Jryiwkl. 13 SO 
•. żegna1 Grosvemor Square" - odc. 
r>O<W. !4.00 ~ymfon!e program<J<We 
'f:tayd.na . 15.00 E!ks.1>resem t»rzez 
ś'M\at". 15.05 „Za'lmZvmeć !.a<t'O" -
~ca 1 ŚlJ\etW\a z-o61 „Tbe Beach 
'B<>YIS''. 15.30 Od1ktUrzone pnz~boJe. 
16.00 Wsnoomnlen!a Tciresv I W!adv
slawa T.ata!'k~e<wlczćw Hl.15 Mozyko
bw·n·!e. 18.40 P<>t~4 h<l:storY'ków 
·11 .00 ICk'5JJP!"esem o~ śwla-t. · 1'7 O.' 
Muz:v=na ooco:ta UKF. 17.411 Blue!! 

KOLllŻAN&OM 

EUGENH 
KOMORO·WSKIEJ 

I 

MARA 
ZWłE1RZCHOWSKłEJ 

wyrazy 1erdec11nego wsp6łozuc11 
z powodu mlercl 

MA TKJ 
składaJ!ł: 

DYREKCJA, Pl>P P.ZPR, Oll
GANIZAC.JE ZWIĄZKOWE 
ORAZ KOLdANIU I KOLE
DZV Z BIURA P)lOJEKTOW 
BUDOWNICTWA KOMUNAL-

NEGO W ŁODZI 

WICZOlfa,j l d:iiś. lł.10 P>o.U.tyk.a dla 
w.szystk.ich. lUó Clrlais relakSU. 19 9~ 
„F!Wmoiwe olJl,r,ogd" - aiud. A. Fuik 
s!-1.crL. 19.20 S ta:n.dall'd;y na diw!.e g\ 
t.a~Y . 19.30 Ekispresem. przee ~wioar 
19.35 Oper.a t~nLa. IS.SI() „Duch nłe 
spad<! :i: Meib11" - od•c. kislą~k~. %0.00 
Min.i-max. 2-0.45 '<sląiż.Jta tygodn.l.a 
K . T<Joka rzóvvma; „Mł<l!dość Bołi!Blaiwa 
Flru.sa ". ii .oo Remń.nJ6cencje murzy.cz. 
ne. 211.00 F.alltity d•n!.a. i2.08 G<w.Larzd.a 
sierlmlu Wllec-zor6w - , Ja.ni. Ian. 
22.15 F. N1ebr.9Che - „Tako ~· 
Za<ratiust.,-a". 2.2.30 Studio Nag.,-ań. 
23.00 . Madrzll.uski ugó.r" - wiersze 
E. Ady, :Z:i.05 :t.łlęd.zy dindem a &nem. 

PROGRAM IV 

12.05 Wla.4. I~). u.oa "za sn·nl.Cil· 
111! lllliast" - iuas. Red. Rolnej, (L). 
12.23 Chwila uru~}'kl (Ł). a.im Wy:bt~ 
ni "°"11&ci w repertua,rze ha endlow 
aMm. lł.00 W·!.ad. 1'!.05 Utwory -Wi· 
told.a 1Jm<>11l.a'W\Sld.ego (19t.ereo). . 13.&G 
~ cmsu - „Być na,jlba1rdaAed p0 
tyite.czny.m ~ lor&Jl\I". 14.211 K~erł 
" na-'!'rań O.l'llt. P<R 1 Tv w Klrako
iwl<e (stereo). · Ui.OO Stur.11o a„ma w 
S·~reo (Stereo). 14.00 WaUI. 16.01 Mu-
1Zyik.a Wsc'-i>a (stereo). 14.20 Miulzy.cz
ne kon~ro.mae~ (.rleri!G). 11.98 Alkt11-
a1nołcl 4111„ fL). l'f.21 Uryłla 11&• 
strumentalm. lf.31 „P?Hd. kan.cer• 
tem w Fllbar.m~nll10 

- !nfonn. Ma· 
rll Hoffmann (Ł). 17.SI „BrantowcJ' 
o relormie" - aud. Grałyny Pa• 
pier lł-J. 11.0I .Jeane Muuon ClOintr• 
Fra.ncols Valery (Ł). 18.3ł z c:yilluc 
„Tęmały a Wusyc:h listów" - aud. 
Krystyny Namysł.o-kle' (l.), l! . 4ł 
Prezenitae~ ' (stereo). 19.211 Olehia 
p;.y.t (stereo). 20.18 Wyiblit.1)~ aktony 
<:~yitają ulub!1lme ksl~k.1 - „Tot.en• 
h=" - fragJ!n. l)OIW. Jl'.. 'l\rl\lieha· 
n0Wl9klego. 20.30 SlaWl!le dllll&. sła
'!l! wykOl\aw~ 1mreoJ. u.oo Wled 
..... 05 Teatr PR: Scena Pc>J.eka -
Aleksander zcl·werorw1c%. 23.05 Lełi
illla Akadem.La M\llZ?lkl IlalW!tlej w tn, 
sbrucku (~reo). 2.3.415 K.a•Mkł o llUI• 
:r:yce (stereoo). 2'1.00 WaTSZ&wskia 1„ 
sień 81 (stereo). o.es Wllld. 

TELS\WZ.JA 

PROORAM I 

8.00 TTR, Rll1$$ - ję<zylk po,Jsid, 
&em. 3. uo TTIR, :a:rss - b!oliog;la 
.rem. 3. 7.0!) Rolin~ romllO!WY· s.il 
Dla sz;kó;: pr.ae11 - techn!l\<a, Id. 
1. tHiO Jęey.k J)OIL9ld. kl.. 2-ł 11„ 
13.00 TTR, R-rs! - ftt)'k.a, Mm. t. 
lł.00 TTR, KTS$ - ehoemta, tean. 1. 
16.311 Dzl~n.lk. 1'1.00 „Cz.wa~ Te
lel.YW1i Dz:iewicząit I Chłopeów''. 1"1.$1 
Polil.gon. 11uo Sond.a. 18.50 Dolbrenoc. 
19.00 z a.rch!Jwnlm teilelc.11n.a: ,.l'lnzy. 
~-Ody J)lłJtl8 M!.cha2a" (4) - „~tery 
serca". 18.39 !Rlenn.Ut, 20,15 .~J>3d• 
.<.otble-N:y J>R·n! Bw:k•" ($) - ,.BQ. 
1ate~ w aJ<.c'I" - senał kry• 
m~naJJl'ly, 211..20 Pllł.kain;ki botek. 1.1.21 
Pegaz. 2.2.0S ,.Ja goN:" - z sel'll.l -
„Qpaw.LOOcl n1e!ZW'yklle" - ~ TP, 
22.36 Dz·iellJlliik. 

PRO(JR.AM li 

dli.45 Ję:z, 1"<18. (C). 111.20 „Siwla~ na 
małym ekranie". 11.0ł Mai:azy.n kul• 
turaLny (Ł), 111.30 Dzlłlll!Illik. 20.Yl 
NURT - m.t«natylka, 2&.30 NURT 
- J>SY1Chd10Jclc:2J11e problemy zal\VIOdu 
nal\llCZvcle.Ui. ~.oo NURT - cyiwiillu
eJa i kWt'\l/ra wspó<łca:esna. ~.3t 

211 l!odzlłll.y. 211.40 Wlec:&ÓI!' f.Umoiwy. 

W 4111u 13 11aidalerlllka: 1111 r 
zmarła, 011at1zona św. s&kramen
t&ml w wieku tt lat nasza uko
cha.na Matfi:a, Babcia l Prab&bc:a 

S. ł P. 

JOZEFA 
KASZ·CZYK 
z d • .Jalklewd~ 

Poerzeb 1>db~~e ale dillla 15 
bm. o ttodz. 12.30 g ka.pUcy cmen
tana rz)?ltSkokaitollekiego przy 
ul. Ogrodit1.-e,j, o czym. l)Owłada
mtaJll po11rątei1t w smutku 

CORJU I RODZINAMI 
ora-& SIOSTRY I BRACIA 

PO~ltOWAN11! 
. Wesystldm, lń6rey wsl4l1 11cbłll w 04prowadzenłu na młelsc• 
. wleczneso 1poezylłkU 

. 
„ ł '· 

JOZEFA MŁODAWSKIEGO 
I ekasaJł wiele eerc:a I pomoc, a w azc.z;g61no6cl: Pre:iea<>wl 
T. M!sodzlftsklemu t · Zarąilowt Koła ZBoWiD w Andrespolu, 
1-ey prezesa Z. S1&cowt oraz K<>letankom I Jtolegom ze Spól-
4de1nł Rzem. „Elelłtrometal", Kote1oin l'Zemlełlnlkom, Krew
nym, llMyJacioło•, Znajomym serdeczne podziękowanie składa 

LIDIA MŁODA WSłtA Z DZIECMJ 

:Wyrazy 1łę1'okleg>o wsp6łC1n1Cl1 

PROI'. Da 

MA1RPANOWt 
~RYSZEWSKłEMU 

skta4aJ" 
WSPOŁPRACOWNIC'I' Z Z._ 
81'()1..U l'IZY1U INSTYTUTU 
POLIMEROW POLJTECHNI• 

IQ l.ODZ&JEI 

Pani magister 

BOŻENIE 
JARCZEW~KIEJ 

dyr. Prze4łz)cola Pulstwawego 
nr 131, wyrazy współczucia z 
powodu zgonu 

MATltl 

WSPOt.PRACOWNIC'l' 

... ""' :mt.wac:lll'f łlllllllll'at„„.1111:-„„„„„.„„ ...... „„„ .... 
Najaerdecznl•J1ze wy1asy wsp6ł· 

czucia llodzlnle tragiczni• zmu
lego 

JAROSŁAWA 
KOBUSA 

PltACOWNJCT Z ODDZIAl.V 
POMOCY DORAŻNEJ Ł0Dż 

- GORNA 

Dro11lemu ltotedze 

Dll 

JERZEMU KLEMOWI 
serdeczne wyrazy współczucia 1 
powodu śmierci 

O 1 CA 
•kladaJa 

lltOLE2ANKI I KOLEDZY Z 
ZAKŁADU BIOCHEMII INP 
WO.JSKOWE.J AKAD EMU 

MED'l'CZNE.J 
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lat 18. 11<>ds. 11.30, l'l'.ae, t•.• 

Nowa apt ka W piątek zakończenie operacii »Ciepło« 
M6wllo alę WJ>rawmłe od dawna, 

<;l'Yl .OWY - Panorama &ina 
Swtatowego - Tylko dla I.In 
study Jnycb - • Szaleństwo I ::ne
toda " kub.-meks.-fr oo lat 18 
~odz. 16: Przegląd Fllmow Wę· 
glerskicb - z czytaną listą 
dla·logową - „Gospoda '"Z stad
niny" od tait ~s. godz. tl.30 

DKM - „Nlezwvkłe prz~Y" 
rad!Z„ godz. 16, 18, 20 

OKA - ,Jak rozpętałem n woj" 
nę gwiatową" cz. t •• pol godz. 
13, 15 ; •• Klatk.a" flr od \.at 111, 
g odz. B.30, t~ . 17, 19 te lokali gastronomicznych Lódź 

nie oosiada za wiele, ale w tych 
czasach„. Zresztą, nie wszędzie a
kurat kawiarnia Jest potrzebna, 
czego najlepszym wskaźnikiem -
opłacalność. _ 

Tak było właśnie z kawiarenką 
„Michaś". usytuowaną w nawilo
nie handlowo-usługowym przy ul . 
Franciszkańskiej 99. Brakowało za 
to od dawna w tym rejonie Bałut 
apteki. Wyciąg·nięto z tego wni('IS· 
kil i wczoraj - ~ fanfar, ale za 
to przy długim ogonku oczekują
cych na śro<'!kl opatrunkOW<! - w 
miejsce .. Michasia" otwarto r.owa 
aptekę. 

Jest to jut US placówka apterz-
11& na terenie wolewództwa. miej
skiego łódzkiego. Dysponuj~ ona 
odpowiednim zapleczem I kadra. 
d2llęki czemu w !JOS'Z.Ukiwaniu t?Jw. 
leków robionych na receptę miesz
kańcy tej części Bałut nie będą 
musieli daleko wędrować w '!)Oszu
kiwaniu innei apteki. Oby tylko 
łódzkiemu „Cefarmowl" starczyło 
zaopatrzenia, tak jak starczyło u-
1>0ru w batalii o nowy lokal 1 ener
gii w jego szybkim i spra,wnym 
pri:z:ygotowaniu do pełn'ienla nowel 
roll. (er) 

Jak na razde dosyć sprawnie 
'Pl'Zebiega podłączanie budynków 
do łódzkich elektrociepłowni. Z in
formacji Jakie wczoraj uzyskaliśmy 
od zastę'PCY dyrektora Zakładu S•e
ci Cieplnej w Lodzi, Jerzego Pie
choty, wynika że już około 60 proc. 
budynków korzysta z centralnego 
ogrzewania. Na 4.800 odbiorców 
ZSC, w przeszło 3 tys. bloków 
grzeją już kaloryfery. Ciepło pły
nie z łóa)rlch elektrociepłowni 
m. in. na osiedla Widzew-Wschód, 
Wilcza-Gołębia, Zbiorcza, Rydla
Kadłubka, częściowo na Dąbrowę 
oraz Zgierską-Stefana, Teofilów, 
Karolew, Nowe Rokicie, Skrzywa
na i część Sródmieścia. Dziś ~e
w!duje się włączanie bloków m. 
in. w Sródmieściu, dalszej części 
Teofilowa oraz na Widzewie
W schodzłe, Starych Chojnach, Kon
stytucyjnej oraz przy ulicach Na
rutowicza i Matejki. Dziś już w 
przeszło 80 proc. budynków ma 
być ciepło. 

W piątek - zapewnia nas int J. 
Piechota zostanie zakończona 
operacja 7IWiąza0na z podłączaniem 
budynków do elektrooiepłowni. Nie 
oznacza to jednak, te we wszyst-

w Zgierzu - katastrofa 
Nie ma jeszcze zawiei, nie ma silnych mrozów, nie ma niczego, 

co mogłoby usprawiedliwiać st&Jl klęski żywiołowej. A jednaki 
W Zgierzu od 13 października w niektórych rejonach miasta nie ma 
wody . O ogrzewaniu mieszkań na razie nikt nie pomyślał, a 14 paź
d21iernika wyłączono w niektórych blokach światło. Jeśli dodać do 
tego fakt,• że zglertkie Przedsiębiorstwo Gospodarki Komunalnej od 
dl'llższego czasu nie otrzymało gazu płynnego, to można SGbie wyobra
zić, że niektórzy ludzie pozostali bez jakichkolwiek możliwości we
getacji (bo o życiu trudno tu mówić). 

W sumie - choć do zimy jeszcze daleko - zgierzanie jut dziś mo
gl\ się przekonać, co ich czeka za parę tygodni. Tylko czy tak musi 
być? Czy niekt.órych rzeczy nie da się uniknąć? Sądzimy, że wkrótre 
dowiemy się od wszystkich, którym wydaje się, że ich praca poleiia 
n.a pisaniu długich wyjaśru.eń, iż zaczną wreszcie robić, co do nich 
należy - po prostu włączą wodę, światło i ogrzewanie. Utrzymywa
nie w m ieszkaniach temperatury poniżej 10 st. · C jest (jak na r!IZ!e) 
nie .. uzasadnione 1 niedopuszczalne. 

Wiele zamleS2ania wzbudziła na
sza wczorajsza informacj.a o reje
stracji zaległych kart zaopatrzenio
w:ych na mięso i iego przetwory. 
Dokonać jej można we wszystkich 
sklepach miesno-wędliniarsl:ich na
szego województwa do 24 bm. I 
tam też ma na.stapić w póżn;ej
szym terminie ich realizacja. 

Rzecz jednak w tym - jak in
formowali nas Czytelnicy - iż w 
wielu sklepach czyn·ność "eil!stn
cji ogranicza się tylko .do ~pisania 
z karty ilości mięsa. Łodzianie 
słusznie pytają~ jaka jest możll-

Zamiast kwiatów 
Wczoraj do redakcji „DŁ" l>l'ZY

Sllli przedstawiciele Samorządu U·~
niowskiel'(o Zespołu . Szkól &lek
f;cycznych Im. F. Zubrzyckiego w 
l.od.zi, informując nas. że .nł.xłzif'ż 
Ich szkoły szar.ując decyzję grona 
pędagogicznego o nie . obcho-
dzeniu Dnia Nauczyciela w 
bieżącym roku szkolnym, '!)()stano
wiła pieniądze pr~eznaczone na 
kwiaty dla nauczydeli ofiarować 
na konto buc!owY „Daru iVlłodzie
ży". 

W kilku zdaniach 
U BM. 

• .,ROla nauczy~lela w lln.-wł· 
atycznym rozw<>ju uez.nila" 
prele'kc1a P. Cordera o god2. tł w 
Kltub;e MP~K (ul . Nu.vtow1crLa BM). + Wyst~p zesp0łu „Playing Fą. 
miły" o giodiz . 19 w AOK „Siódem
k~" (1.lll. Plobrk<l<W'9ka '7'7). 

tł BM. 

• „Rozmowy o wsp6łczesnoścl" 
dziennikarskie refleks.Je na tem.i 
zjazdu „Solidarności" o god'Z . 17 w 
„Energ-etyku" (.aa. Po!Ltech:nll'ld 11) + Spotkanie z red. Markiem Ma · 
dejem o god:t. 18 w OK „Rond<>"' 
(u.I. L\ma.nO<WS'k!lego U!6). 
+ „Opatrzność" - film fab, prod. 

włosko-szwajcarskiej o goda:. 18 w 
DKiF „ELI.a" ('lld . Ale.ksan<llroWS!ks 76) + Ko.n cert nspołu .,Playlng Fa· 
lllily" oraz całonoene „Jam-session" 
O godiz. 22 W DK „Luitnla" (Ul . 

. Ła/OOIWll 14). 

lT BM. 

+ 1t1mcert zespołu l'f>Ckoweęo 
„Brak" o godiz. 18 w DK „Luobn!.s" 
~!. Łanowa 14). + Wystawa grafiki i wtecz6r po
ezji Krystyny K<>ndek o godiz. 18 
w DK •. Rondo0" (ul. LlmenOoWS\o\ego 
~6!>). 

wość późniejszej realizacji kartki 
w tym sklepie jeśli ni11 mr. na 
niej żadnej adnotacji? 

Jak nas poinformowano w WSS 
.,Społem". kierqwnlcy wszystkich 
sklepów zobowiązani zostali do oz· 
naczania ka7.(iej zaległej kartv ko
lejnym nuine~m · picciątka skłe· 
pu i takie polecenie 'PO:!obno o
trzymali. Tyme:ui.em «f&i,,Je 3ię ina
czej. Sądzimy że w tych sklepach, 
w których tego obowiązku nie do
konano. klit.Lei będą musieli po 
prostu zgłosić sie powtórnie 

Jest też dec;Y'~ja, by w wypadku 
wykupyWania droill.u na zaległe 

Sesja DRN 
Łódź-Bałuty 
Dziś o godz. 10 w sali ZTK „Teo

filów" przy ul. Sz'Pllragowel 618 
rozpocmiie się sesja DRN Lódź-Ba
łuty. 
Pot7ądek obrac! przewiduje m.ln. 

ocenę pracy ck>~ów kultury oraz 
realizację uchwały w sprawie pro
gramu wychowania dzieci 1 mło
dzieży. 

wo 
Bardzo spra·wme przebiegają 

przewooy buraków cukrowych z 
gminnych spółdzielni na terenie 
woj. łódzkiego i województw oś
ciennych. Przedsiębiorstwo PKS w 
Lodzi. które zapewniło transport 
dla tego.rocznej kampaniii buracza
nej, obsłuJ?u.le trzy cukrownie: w 
Leśmierzu. Wieluniu 1 Guzowie. 
Do przewiezienia Jest ponad 150 
tys. ton buraków. które wędru~ą 
z punktów skupu do cukrowni na 
30 zespołach samochO<!owYch (i-ię
żarówki typu „Jelcz" z przycze
pami). W drodze J>()Wrotnej cię
żarówki zabierają z cukrowni wy
słodki przeznaczone na paszę dla 
bydła. W 'ten spooób daje się u
niknąć tzw.' pustych przebiegów. 
Zwózka buraków cukrowych zbld
ża sie Już do półmetka. 

Niestety, nadal zbyt małe są łlo
ści ziemniaków w punktach skupu, 
skąd · samochodami 'PKS mają być 
dowożone & ŁOdzi. Transportem 
pekaesowskim zwozi się rezerwy 
zimowe dla miasta, a także wozi 
ziemniaki na bieżące potrzeby. Do 
tej pory na przewidzianą ilość 5 
tys. ton ziemniaków do Lodzi tra-

Rozbudowa „Konstilany" 
Przed kilku laty do budowy hal 

'Produkcyjnych Konstantynowskich 
Zakładów Przemysłu W ełnia.nego 
„Konstilana" przystąpiło Łódzkie 
Frzedsiębiorstwo Budownictwa 
Frzemvsłowego. Na „pierwszy o
gień" poszła budowa nowej kot
łowni o docelowej mocy 50 Gcal. 
Da ona ciei:Yo nie tylko nowym 
oddziałom produkcyjnym, ale ta.1t
:t.e macznej części miasta. 

100-metroweJ komin 

nowej kotłowni bezbłędnie oosta
wili fachowcy z Lubelskiego Przed
siębiorstwa Budowy Pieców Prze
mysłowych pracujący pod kierow
nictwem absolwenta Politechniki 
Lódzkiej inż. Jerzego Szczeblew
skieQo. 

W latach 1983-1984 w „Konsti
lanie" mają być odla0ne do użyt
ku przędzalnia i farbiarnła, a w 
późniejszym okr,!!"sie tkalnia I 
wYkończalnia. 

W.NOW. 

I DZIENNIK: ŁODZK.I ar 101 (991ł» 

kfoh będzie czynne centralne :>grze
Wll4lde. Co najmniej 10 dni będą 
musieli jeszcze czekać na ciepłe 
kaleiryfery mieszkańcy osiedla 
„Po<!górna" oraz ulic: Dąbrowskie
go, Promińsk·iego i oslee!a Dwo
rzec Chojny, gdzie trwa .iesz~ze 
usuwanie awarii ciepłowniczy.;h . 

I 
Chodzi teraz o to, aby 7 przed- I 

siębiorstw, które przyszły z po- I 
moca ekipom ZSC przy usuwaniu I 
tych awaril, zmobilizowało wszyst
kie swoje siły. W innym wypadku 
lokatorzy około 250 bloków wciąż 
będą marzli w swoich mieszka
niach. (j.kr.) 

Nie tędy droga! 
Przedsmak tego, co nas czeka po 

wprowadzeniu reformy gospodar
czej, mieliśmy wczoraj, kiedy to 
w Urzędzie Miasta pod przewod
nictwem wiceprezydenta Józefa 
Kowalskiego rozpakywano sprawę 
ceny ziemniaków. 

otóż ich cena skupu od produ
centa wYnosi 450 zł/100 kg, nato
miast cena detaliczna - 650 zł/100 
kg. Z 200-złotowej marży korzysta
ją trzy instytucje handlowe: WZSR 
„Samopomoc Chłopska" prowac!lzą
ca skup, Wojew6dzka Spółdzielnia 
Ogrodniczo-P=elarska - pobig
rająca ziemniaki z WZSR i gro
madząca je na zimowe zapasy dla 
handlu oraz WSS „Społem" - pro
wadulca detaliczną sprzedaż te!{o 
artykułu. Tymczasem okazało się, 
że jednej z tych instytucji 
WSOP, nie opłaci się owo pośred
niczenie i eo każdego kilograma 
przekazywanych teraz do „Społem" 
Zliemniaków dopłaca ona 1 zł. Ob
liczono nawet, że do tej pory stra
ty spółdzielni z tego tytułu wY
niosły blisko 500 tys. zł. Wniosła 
więc ona do władz miasta o pod" 
wYŻszenie ceny detalicznęj ziem
niaków o 1 zł. 

Każda, nawet najmniejsza ood
wyż.ka cen czegokolwiek powoduje 
określone reakcje l nie dziwimy 
się, że wiceprezydent J . Kowa13ki, 
w którego gestii leży taka decyzja. 
bardzo ostrożnie podszedł do V!go 
problemu. Stwierdził on, że WIJ zł 
marży na tym artykule, to sporo, 

karty realizować również natych
miast tłuszcze. Nie wszędzie to się 
stosuje. Wydaje nam się, że wew
nętrzna idormacja na linii od
dział - sklep w „Społem" powin
na funkcjonować trochę lepiej. 

Ewentualne reklamacje prosimy 
z~łaszać w dzielnicowYch oddzia
łach WSS .,Społem". (S) 

a kwestia podziału Jej między t'r.zy 
zainteresowane strony jest wYłącz
nie Ich sprawą. Zreszt4 · w ramach 
działania „po nowemu" nikt nie 
broni WSOP i „Społem" (przedsta
wiciela tej SJ)Ól~ielni nie byłtl na 
tvm spotkaniu) kupować ziemn ;a
ków bepoorednio u produceuta I 
brać sobie całej marży. Przedsta
wiciel WSOP ~wierdził, iż spół
dzielnia posiada 7 punktów skupu, 
ale dziennie na potrzeby Lodzi po
trzeba teraz 42 tony ziemniaków, a 
skumi.je się w tych pun·ktach za
ledwie kilka, ton. 

I wtedy zabrald głos obecni na 
spotkanau rolnicy - przedstawi
ciele NSZZ „Solie&rność". Stwier
dzili oni, że od pewnego czasu 
punkty skupu WZSR nie zawsze 
chcą kupować ziemniaki i zdarza
ją się przypadki (ostatnio w Giecz
nie i Strykowie). że kilkunastu 
rolników wraca do swoich gospo
darstw z pełnymi przyczepami 
ziemniaków, bo nikt kh nie chciał 
kupić. Stwierdzili oni, że w tej 
sprawie mają wiele za'Strzeżeń i 
panuje tu nielichy bałal(an. świad
czy o tym choćby fakt. że produ
cenci nie wiedzą o możliwości wol· 
norynkowej sprzedaży ziemniaków 
w WSOP czy „Społem". 

Wiceprezy<!ent J . Kowalslci. słu~l
nie więc nie podjął decyzji o pod

wyżce detalicznych cen ziemtllia
ków, uważając że rzecz leży w 
prawidłowYm podziale marży mię
dzy zainteresowanymi, a podwyż

ka nic tu nie da. Przedstawiciel 
WSOP zagroził w tej sytuacji, te 
spółdzielnia. .. nie będzie dostar
czać ziemniaków na rynek i zaj
mde się tylko gromadzeniem za
pasów na zimę. 

W sumie więc -wyraz;nae widać 

jak trudno samodzielnie gospoda-· 
rować I co gorsza - ~ odgórnej 
<!ec}'%jl. 

(ms) 

.JEDNEGO BRAK, DRUGIEGO ZA DUŻO 

SZKLANE NIEDOSTATKI 
Jak nas poinformował prezes 

Spółdzielni Pracy Im. J. Krasickie
go - Eugeniusz Walas, przedsię
biorstwo to, będące monopolistą w 
naszym mieście na usługi szklar
skie, otrzymało w ciągu trzech 
kwartałów br. zaledwie 110 tys. 
m kw. cienkiego szkła okiennego. 
Wystarczy powiedzieć, że w latach 
ubiegłych w ciągu jednego tylko 
kwartału zużywano 120 tys. m kw. 
te20 szkła. Podobno huty szkła w 
Szczakowe.i i Sandomierzu prze
stawiły się na produkcję szkła 
grubszego, którego sprzedaż - jest 

bardziej opłacalna i którego zresz
tą akurat nie brakuje. Nat:>miast 
na owej zmianie w produkcji szkła 
cierpią ludzie, którym wybito okna 
i którzy już w · tej chwili (odzą ~ie 
na oszklenie ich nawet grubszym 
szkłem. 

WAZNB TELEFONY 

Centrala lnf<>rmacyjna PKO 
131 82 
398- 10 Informacja o usługach 

Informacja PKS: 
265-16 
7ł1 -20 

93 

Dworzec Centraln:r 
Dworzec Północny 

Informacja telefoniczna 
Komenda Wojpw6dzka MO 

677-ZZ, 29Z-22 
Pogotowie cleplownlcze 2~341 
Pogotowie dr<>i:owe 

"P<>lmozbyt" 401-32 
Pogotowie energetyczne: 

Rejon t.6dź· P61noc 13ł-31, 
Rejon Łódt - Poludnłe 
Rejon Pabianice 

109-32 
33ł·28. 
17-16 

16 3ł-ł2 
881-15 
~9'; - 35 

&7 

Rejon Zgierz 
Rejon oświetlenia ullc 

Pogot<>wie gazowe 
Pogotnwle MO 

9ł Pogotowie Ratunkowe 
Pomoc drogowa PZMnt, 

sz-81 -10, :os-21 
Strat Po!a rna 98. b66-11 

195-55, 2.'\7 . 57 
T'El.EFON ZAUFANIA 337-37 

ezynny w gcdz. 15-T ran<> 

TEATRY 

NOWY godz. JS.15 
lmienn~ dzleło" 

.JARACZA - godz. 10 
snoludkl, krasnolru.dkl" 

7,15 - godz. 19.lS 

„Bet:.-

„I~:-a-

„Jedna·k 

godz. 10 -
kabaret" 

POWSZECHNY 
„Czaroclrzlej" 

MUZYCZNY - godz. 19 - „Cy
ga.ńska miłość" 

ARLEKIN godz. 17.30 
„Guignol w t a.rapataeh" 

PINOKIO - g<>dz . 17.30 - „z.e. 
ko. 7lriko 1 Jan.je" 

MUZEA 

BISTORU RUCHU REWOL•JCY.J· 
NEGO <Gdańska 13) godz 
godz. ~18 

ODDZIAŁ RADOGOSZCZ !ul, 
Zgierska 147) - godz. 9-16 

ARCHEOi OGICZNE J ETS •!GltA· 
FICZNE (pl Wolności 14) -
god%. 10-L7 

BIOLOGU EWOLUCYJNEJ UŁ -
(Pa.rk Sienkiewicza) godz. 
~18 

WŁOKIENNJCTWA 1Pk>trtcowslta 
2128) - goldiz. 10-111' 

HlSTOR}} l\ltASTA ŁOJ)Zf 
(Ol(ro~wa 15) - e:od:i... fl - -15 ; 

SZTUKI (Więckowskiego 36) 
godz. 11-19 

POLSKIEJ WOJSKOWEJ SŁUŻ
BY ZDROWIA (żeligo~ldel(O 7 
godz. 10-13 

MIASTA ZGrERZA (Zl(ie!"Z, Dą· 
browskleg.cat) god~. W-15 

WYSTAWY 
GALERIA BAŁUCKA (Stary Ry• 

nek J) godz. 11-18 irraf!k.a A. 
l.obod7.łńskiego 

• • • 
zoo - codziennie od ~. t 

dJo 17 ('k.asa do godz. h6) 
PALMIARNIA - codziennie od 

godz. tll cl<> 1'1 (oprócz po.nie. 
dzlałków) 

OGROD BOTANICZNY ro.. 
d7!le.nnie od godz. 9 óo zmwku 

KINA 

BAŁTYK - „Wspóln1k" fr. od 
la.t 15, godz. t<O, LZ.l'.i, 15, 117 .15, 
lS.30 

IWASOWO - searu; zamkni ę'.y 
- g<>diz. 10; „Gzłowiek z żela
m" PO!. od Lat 12 gOdz. te_ 16 
Je 

POLONIA - ,,Skok w pustkę" 
wł. oo lat 1.8, godz. OO, 12 15. 
15, 17 lS, !9.30 

PRZEDWIOSNIE - „Cen.a stra
chu'" USA od lat 18, ~odz. .G, 
12.!5, 15, 17.16 , 1·9,30 

WŁOKNIARZ - „Kobra" ja.p. 
od lat 141, god'Z. tli, 12.lS, 15, 
17.15 19.30 

WOLNO$(: - „Za.nd&rm w No
wym Jotiku" tr b.o. · gode. lO, 
12.15. 15, 17.16, 1'9.30 

WISŁA - „czule miej>Slca" pol. 
od lat 18, godz. 10, lll.15, 15, 
117.15, 19.30 

ZACHĘTA - „żandann w N<>-

GDYNIA - Kino n<>n-st<>p - <>d 
god!Z. 10 - „ Mistrz rewolwe
ru" USA od lat 15 

ff.\LKA .P rz:vgOdy baro.na 
Munchauseoa" f:. b.o godz 
17; ,Straoehy" po!, od lat lS, 
godz. 118.30; seans zamkniety -
godiz 15 

'IH.ODA GWARDIA - .. Pa.n Wo· 
ło1v1ow„kd " POI b .o godrz. ;o 
13. 15: „Parmvwa d.wunas·t.k<o"' 
USA od lat 18 godz. 19 

MUZA „Piękna i potwór" 
czes od lat 12, godz 16, 18 

l MA.JA „Trainsame1·1can 
Express" USA od lat 15, godz 
15. l'I. li 

POKÓJ - „Posta.nnictW<> z in
ne1 planety" RFN b.o., gO<liz 
13.45; „At rozłączy nas ~mierć" 
NR·D od lat 18. goldz 17.M, 1u.:;o 

ROMA - .,Strach n.ad .miastem'" 
fr od lat 18 godz. tO, 15, 17 .1s . 
141 .30; „Przyl{oda a.rab"lka" e.ng. 
b.o., godz. 1.2.15 

STOKI - „Mały ksiatę" USA <id 
lat 12. godz 16; . , Ma.ratończvlt" 
USA od lat 18. 11:odz 18 

9WJT - ,Onklestra Klubu Sa
:n.atnych Sere siert . E"~poerii" 
USA od lat 12, godz 15, !7, 19 

TATRY „Kopciuszelt" NRD 
150, godz. 15; „Rewolwer" wł . 
od lat 18. godiz. J'l', 19 

ENERGETYK - , „Konik Ga.rbu
sek" r.lld<r:. b .o„ godz. l~.:W ; 
„Mandingo" wł .• USA od 1at 18, 
godz. 18 

PIONIER .,Baśń <> .Ta.sn:.nn 
Sokole" radlz. bo „ godz. 15: 
„Komisarz w spódnicy" k. od 
l.ał 115. god% 1'1. 19 

REKORD - .. Ga n.g Olseona woa
da w szał" - duński od lat i2 
g<>diz 15. 17: •• D<ml POd .. Oz~!'· 
w<ma b~.arnla " weg. od Lat i8 
godz . 19 

SOJUSZ - ,.Sm!e rtelny po~" 
fr. oo la~ 115, godz 111 

POLESIE• - „Hajducy" rum. od 
lat 15, godz. n; „Wie1ki sen" 
ang. ole! Lat 115, godz. ldl 

APTEKI 
Piotrkowska 67, Dąb!°oW5kie. 

go 89, Nlciarnlana !IS, Olimpi j
ska 7 a. Lll'tomierska lM, Mickie
wicza 20, 

• • • 
Pabla>n-ice Armil Czerwo-

nej 7; Konstantynów - !iado· 
wa t.O ; Ozorków JJl . Armii 
Czerwone1 17; Gł<>w.no Ło
wiok.a 38: Aleksandl!'ów - Koś
clUJS2Jki fo. 

DYżURY SZPITALI 

Ch1rurgia ogoLna - Bałuty 
Sz.pi.tal im Biegai1siitiego (Knia
l.lewlcza 1,11), codziennie Szpil al 
Im BarUckiego CKopcit~sklego 22), 
dla przvchoclnl re,onowej nr ? ; 
Szpital lm Skłodowskiej-Curie 
/Zgierz. Parzęczewska 35) dla pr zv. 
chOdnl re!onowvch llT nr 1, !!, 3. 
5, S:rplt.at lm. Marchlewskiego 
IZ~ter:t. Dut>ol.q J7l Z~ler7.. Ozor. 
ków A'Pk><and row. Parzeczew 
Goma - Szpital im. Joaęche:·a 
<M1liGnowa 14); Pdle~e - <;zpl
tal Im Blernaoekiego (Paolan\ce, 
ul. Ka.rolewska 65); Sródmieścle 
- Srpital im. Biegańskiego (Knla
mewlcza t./5); Widzew - Szplt<il 
bn. Sonenberga (Pieniny 30) . 

Chirurgia ura2orwa - Klinika 
W AM (Żeromskiego 113) 

Neuro.chlru.rg!a - S-i:p l<al Im. 
Kopernika (Pabi811'.1lcka 62) 

Lai!'Y'l1.go!ogia Szpital l.m. 
Pirog·aw" (Wólczańska 195) 

Okulimy'ka - Szpital im. Jon
schera (M\!io'nowa 14) 

Chirurgia i laryngol::>gla d·zI.:!
clęca - tns:tytut Pediatrii (Spo•
na 36150) 

Chi ru.rgia S2c%ękowo-twanowa 
- Szpital Im. Barlickiego (Kop
cl,.,•ldee.o 3ltl 

Tok.•:vkolog!a 
d;rcvny Pracy 

Wenerologda 
Derma to lo!!!c:z.n a 

całą dobę, 
i świat 

t•nstytut Me
(Teres:v8l 

Przychodnia 
(Zakątna 44) 

orprocz niedziel 

WOJEWODZKA STACJ'A 
POGOTOWIA RAl'UNKOWEGO 

t.Odt ul Sienktewl-:?a HIT, 
tel. 99 

OGOLNOŁODZJU 
PUNKT INFORMACY.JNY 

Spółdzielnia podejmuje starania, 
by zapewnić sobie nawet minimal
ne dostaW"" <?eficytowe20 materia
łu. Zdaniem prezesa E. Walasa, są 
szanse. by w najbliższych dnia~h 
Lódź otrzymała li> tys. m kw. 
cienkiego szkła okiennego import.o
wanego z ZSRR. Poz.woliłoby to na 
pokrycie najpilniejszych potrzeb. 
Prowadzolla iest też stale wYmiana 
z innymi województwami - za 
l?l"Ube szkło otrzymaliśmy cienkie 
z woj. szczecińskiego. Trochę po
mógł także WZSR „Samopomoc 
Chłopska'", Niemniej termin oczeki
wania na oszklenie okna wynosi 
ok. 3 tygodni. W nagłych wypad
kach należy zl(łaszać się pod nr 
tel. 372-70 - wtedy prace mogą 
być wykonane znacznie szybciej. 
Muszą to być 1ednak rzeczywiście 
uzasa<!nfone przypadki. 

wym Jorku'" fr b.o., gociz. 10, dotyczący pracy . placówek 
12.15. tli, 17 15. 19 30 slutby zdrowia - czynny całą 

filo zaledwde 20 proc„ nie licząc 
oczywiście tego, co dla swoich pra
cowników gromadzą instytucje i 
zakłady pracy we własnym zakre· 
sie. Do Lodzi trafią ziemniakń nie 
tylko z GS położonych w wo· 
jewództwach ościennych, lecz także 
z woj. płockiego i aiechanowskie-
20. Utrucfui to znacznie ich dowóz, 
ale być może przyśpieszy dostawy. 
Bardzo sprawnie przebiega wywóz 
ziemniaków z terenów województw 
sierad2'1kiego I piotrkowskiego IJa 

Sląsk. Te dostaw:v równieź wz!~li 
na siebie kierowcy z PKS >N V:i
dzi. {sk) 

Obrony prac 

Przy okazji rodzi się tu pewr,e 
pytanie: idąc ulicami miasta wi
dzimy w sklepach wiele okien wy· 
stawowych zabitych po prostu dyk
tą. Do ich oszklenia potrzebne jest 
szkło grube. którego Sp-nia im. 
KraskkieJ?o ma pod dostatkiem. 
Dlaczego więc handlowcy nie p;i
starają się o zlikwidowanie tych 
rażących braków? (s) 

doktorskich 
Dziekan i Rada Wydziału Ekonomicz·no-Soojologicznego Uni.wersy

tetu LódrDkiego J?Odają ck> wiadomości, że dttia 27 października 1981 r. 
o god.IZ. 12 w sali konferencyjn,ej (T-401) przy ul. Rewolucji 1905 r. 
nr 39, odbędzlie się puhliczna obrona pracy doktorskiej mg.r Hassa
na F. Al-Rubaie pt. „T)1e influence of investment policy on labour 
productivity in the traqi manufacturing indust r y". 

Promotor: doc. d:r hab. Ceza.ry Józefiak - Uniwersytet Lódzlki. 
Praca wiraz z recenzjami wyłożona jest do wglądu w Bibliote.::e 

Glów·nej Uniwe-rsytetu Lódz,kie.go, ul. Matejki 34. 
· Wstęp na rozprawę wolny . 

2399-k 

Dziekan i Rada Wydzial'll Matema.tyki, Fi.eyki I Chem!ii Uniwer
sytetu Łódzkiego podają do wiadomości, że dnia 28 października 
1981 r. w bibliotece Instytutu Chemii UŁ przy ul. Narutowicza 68 
odbędą się puhlicme dyskusje nad rozprawami doktorskimi: 

o godz. 12 - mgr- in.ź. EMILll ŁUGOWSKIEJ nt. „Przemiany ben
zoesanu sodu podczas utlenianda żelaza". 

Promotor: doc. dr hab. Bolesław Flesur (Politechnika Rzeszow
&ka); 

o godz. 13 - mgr inż. ANDRZEJ A SOBKOWIAKA nt. „Elektro
chemiczne hydroksy lowanie niektórycb związków aromatycznych". 

Promotor: doc. dr ha'b. Bolęsłarw Fleszal' (Politechnika Rzeszow
ska). 

Prace doktorsk ie znajdują się do wglądu w Bibliotece Gł6wnej 
Uniwersy tetu Lódz>kiego przy ul. Narutowicza HIS. 
Wstęp na l'07lPrawy wolny. 

STUDIO - Reżyser - Tuos Ra· dobe we wi;z:vstkle dni tvgodnia, 
stawlerki - .Skazany" oo! ~d ~ !l- 1~ 
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up . z chowywa i w b • az 
Kradzieże samochodów 1 włama

nia do prywatnych pojazdów stałv 
sie ostatnio prawdziwą plagą. lło
dzieie przede wszystkim .,polują" 
na różnego typu akcesoria i części 
zamienne. których re dawna bra
kuje na rynku. Z samochodów gi
ną też rozmaite cenne przed.mioty 
i dokumenty. Cały ten towar wę
druje potem poprzez liczne grono 
pośredników i handlarzy na baza
ry., a ostatnfo równ.ież na targo
wiska. 

Funkcjonariusze KD MO Łódź
Polesie obserwowali od pewnego 
czasu znaczne nasilenie kradzieży 
samochodów i włamań do pojaz
<!ów na Retkin i i Kozinach. Bardzo 
dużo oracy miał zwłaszcza dzielni
cowy referat MO orzy ul. Ossow
skiego. Poszukiwania. uzupełniom' 
żmudnymi obserwacjami kombina
cji bazarowych. pozwoliły zatrzy
mać dwóch braci - 31-!et11ie20 
Czesława i 30-letniego Jana P~ za
mieszkałych 1>rzy ul. Dubois. 

Obaj pa.nowie P. nie pracują 
(młodszy z braci był iuż karan:v). 
a w okresie od liJ>Ca do września 
okradali prvwatne samochody z 
wszystkiegó, co dało się wvn : eść 
lub odkręcić. Łupy z nocnych wy
praw rabusie przechowywali w lfo
mórce I j?arażu. 2c!zie mili!'ian ·~i 
znaleźli spore zapasy akumulato
rów. ogumienia, narzędzi oraz 
wszelkiego rodzaju samochodowych 
drobiazgów. łącznie z kilkoma kom
J)lełaml tablic rejestracyjnych. 

Złodzieje dysponowali także dwo
ma „służbow.vmi" samochodami -
„Dacią" i .. Svreną 105". Wozy te, 
używane podczas kradzieży, miały 
fałszyWe numery rejestracyjne. 
Bracia Jan i Czesław P. najpierw 
Przeprowadzali &kładne rozpozna
nie terenu. a następnie włam:vwali 
się do samochodów stojących w 
mało widocznvch miejscach. W 
cia~u iednei nocy Ich łu1>em pa
dała zawartość kilku pojazdów. 
Szybki wywietrzników i bagażniki 
złodzieje oodważal! przy oomoc.v 
spec)alnie skcmstrtlowanei stalowej 
łyżki. 

W pnestępczej działalności -po
maeał złodziejom 21-letni Zbigniew 
P„ nigc!'zie nie zatrudr.iony, k:ira
nv wcześniei za rozbój. 

Wlam:vwacze zostali zatrzymani 
do dvspozvcii Prokuratury Reiono
wej. Wstępni' postepowanie DOZW'l

liło ustalić szcze26ły kilkunastu 
Wł;imail. W i?arażu zakwestionowa
no skradzione przedmioty wartości 

POnad 100 tys. zł. Trudno Jednak 
dokładnie określić ile towarów 1 
cennych przedmiotów złodzieje 

z<?ążyli 1uż sprzedać na bazarach. 
Poza tym, najprawdopodo!:hiej 
działali oni nie tylko na obszarze 
Polesia. 

• 




